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(Kryzys gabinetowa we W łoszech. —  Jej o 

i ogólno europejskie znaczenie. —  Przeciwwaga trój- 
l "^cesarskiemu związkowi. —  W ybieg centralistów 
\. eo do traktatn berlińskiego. —  Oświadczenie p. 

cfrocholskiego, sprzeczne z oświadczeniem p. Ka­
bata w delegacji przedlitawskiej. —  Z W ęgier.)

Gabinetowa kryzys włoska w zawieszenia 
Król Hambert nie został jeszcze opętany przez 
reakcję berlińską, i waha się oddalić gabinet 
Cairolego. Wprawdzie nie odrzucił dymisji, ale 
też jej i nie przyjął. Zastrzegł sobie na później 
decyzję, a tymczasem powierzył gabinetowi pro­
wizoryczne sprawowanie urzędu. Być więc bar­
dzo może, że dojdzie jeszcze do rozwiązania Iz* 
by, za czem nastąpi wyklarowanie stosunków we 
Włoszech.

A  na tern wyklarowania w ogóle bar­
dzo zależy. Wielkiej jest bowiem wagi ta okoli­
czność, że dzisiaj, kiedy się coraz bardziej bu­
dzić zaczyna potrzeba przeciwwagi trójcesarskie- 
mu związkowi, Włochy, opętane będąc niesna­
skami wewnętrznemi, nie mogą w sposób decydy- 
wny i stanowczy przystąpić do jakiejkolwiekbądź 
akcji na zewDątrz. Raz przecie potrzeba, aby się 
skończył ten zagmatwany stan, w jakim Europa 
od trzech lat się znajduje. Przedtem, przed trze­
ma laty, panował samowładnie w Europie trój- 
cesarski związek. Było źle, fatalnie, ale przy­
najmniej wiedziano, czego się należy trzymać. 
Występ Anglii obudził ducha Europy, ale zna­
lazł ją najzupełniej nieprzygotowaną. We Fran­
cji gabinet upadał za gabinetem pod wpływem 
walk o zasady, we Włot-zech zaś pod wpływem 
kwestyj kolejowych i podatku od miewa. Niewąt­
pliwie zasady i podatek od miewa są to rzeczy 
ważne; ale bywają momenta, w których odroczyć 
je można, aby się zabezpieczyć od groźniejszego 
niebezpieczeństwa. Jednakże Włosi i Francuzi 
inaczej rozumowali i pierwej woleli wewnętrzne 
swe sprawy załatwić. Dzisiaj, o ile rze z Fran 
cji dotyczy, załatwienie to jest już bardzo bliz- 
kie. Dnia 5. stycznia odbędą się wybory do se­
natu i do tej konserwatywnej Izby wprowadzą 
większość republikańską. Wczoraj jnż nawet od­
roczyła się Izba deputowanych, aby skuteczniej 

. prowadzić agitację na prowincji. Za miesiąc 
przeto będziemy mieli silny i zupełnie skonsoli­
dowany rząd republikański we Francji, a wtedy 
p. Gambetta nie będzie jnż miał żadnego pre­
tekstu do wymawiania się od akcji na zewnątrz. 
Wątpić ju w et można, aby pretekstu tego sza­
kal. Zależeć mn przecie będzie na tern, aby wie- 
niec laurowy, upleciony ze zwycięztw nad stron­
nictwami monarchiczuemi, ozdobić zwycięztwami 
nad wrogiem krają i nad wrogiem Europy. Zre­
sztą między mężami stanu są takie same rywa­
lizacje jak i między zwykłymi śmiertelnikami. 
Aureola, którą zwolennicy siły brutalnej otaczali 
Bismarka, martwiła Thiersa. Nie można więc 
przypuszczać, żeby zbyt przesadne były twier­
dzenia, iż rozgłos moralny imienia Beaconsfiel- 
da spać nie daje Gambę de.

Jest więc wicie prawdopodobieństwa, że po 
5. stycznia Francja zacznie głos zabierać w 
sprawach europejskich, a że pójdzie w kierunku 
nakreślonym przez Anglię, przemawia za tern 
cała sytuacja Eo-opy. Zresztą fiasko misji Szu- 
wałowa w Paryżo z jedaej strony, a z drugiej 
przystąpienie Anglii do noty francuskiej w spra­
wie greckiej, każe przypuszczać, że zbliżenie 
pewne istnieje między temi mocarstwami.

Owoż ze zbliżenia £8go mógłby się i sojusz 
wytworzyć przy sprzyjających okolicznościach, 
gdyby sytuacja tak się ułożyła, aby w Europie 
udało się kompletną przeciwwagę trójcesarskie- 
mu związkowi utworzyć. Rozstać się bowiem 
trzeba raz na zawsze z myślą, którą wieln ży-

wiło przez cały rok bieżący i przeszły —  że w ; 
chwili, w której wystąpi sojusz franko-angielski, 1 
trójcesarski związek rozbije się sam przez się, 
bo Anstrja z niego wystąpi i oburącz uchwyci' 
się owego sojuszu. Dzisiaj myśl podobna byłaby j 
grzechem śmiertelnym w polityce, nmyślnem cho- S 
waniem światła prawdy pod korzee snbjektywnej1 
mrzonki, na pobożnem życzenia opartej. j

Dlatego to dzisiaj, kiedy jnż ową mrzonką 
ładzić się nie możemy, wagi dla nas nabierają 
Włochy, które przy dawniejszej kombinacji sna­
dno z rachunku mogły być wykluczone. W chwili 
gdy Austrja miała stanąć po stronie Francji i 
ADglii, obojętną było rzeczą, po której stronie 
staną Włochy. Natomiast od chwili, od której 
wiadomą jest rzeczą, że wytworzenie się soja-, 
sza franko - angielskiego skupi jeszcze bardziej 
członków trójcesarskiego związku, od tej chwi- 
li Włochy nabierają znaczenia niepospolite­
go, jako ewentualne dokompletowanie owej nie­
zbędnej przeciwwagi. Dlatego też przebieg te­
raźniejszej kryzys włoskiej, nie jest rzeczą, któ­
ra tylko Włochów obchodzić może, ale bndzi 
ogólno-europejski interes.

$

Oppozycja centralistyczna bardzo prostym 
sposobem pozbyła się z głowy traktatn berliń­
skiego. Ma ona dotąd jeszcze taką przewagę 
głosów w Izbie posłów, że wyborami do komisyj 
bezwzględnie kierować może. Z tego też przywi­
leju faktycznego korzystając tak głosowała przy 
wyborze 18 członków komisji dla traktatn ber­
lińskiego, że jest w niej zaledwo 7 oppozycjoni 
stów, t. j. Herbst, Stnrm, Dnmba, Kuranda, 
Sehanp, Gross i Kopp, podczas gdy reszta 11 są 
to albo jawni anneksjoniści, albo uważając ok- 
kupację za fakt dokonany, polityce rządowej 
sprzeciwiać się nie myślą, a to: Hopfen, Carne- 
ri, Suess, Plener, Prażak, Grocholski, Szwe- 
dzicki, Oppenheimer, Pirąuet, Eichhoff i Schar- 
schmid. Co więcej — klub lewicy wybrał od sie­
bie aż trzech jawnych anneksjonistów.

Nowa Preaee tłumaczy taki dziwny wypa­
dek raz tern, że klub centrum w czasie sesji de- 
legacyjnej przerzucił się całkiem do zwolenników 
okkupacji, a powtóre tern, że w skutek rozkła­
du, jaki się wszczął w obozie centralistycznym, 
wieln posłów do żadnego wcale kluba nie nale­
ży, a zatem i do komisji proponowanymi być nie 
mogli. Naturalnie jednak tłumaczenie to jest wy­
krętem — i postawione powyżej na czele twier­
dzenie nasze jest jedynie możliwem. Wszakci 
Nowa Pretee przyznaje, że nawet najzaciętsi: 
przeciwnicy polityki okLapacyjhej/są za. ".stwier­
dzeniem traktatu berlińskiego, aby nie ściągać 
na Anstrję zawikłań zewnętrznych. Komisja nie 
wniesie odrzucenia traktatu; oppozycja zadowoli 
się wniesieniem rezolucji, ganiącej traktat i man­
dat okknpacyjuy, która jednak jnż w komisji, a 
niezawodnie w plenum Izby albo wręcz odrzu­
coną, albo tak złagodzoną zostanie, że to równać 
się będzie jej odrzuceniu. Centraliści boją się zra­
zić sobie koronę do reszty.

Komisja zebrała się zaraz we środę wieczór. 
Jeden tylko Prażak zaprzeczał Radzie państwa 
prawa zatwierdzania, a więc i ewentualnie od­
rzucania traktatn; p. G r o c h o l s k i ,  według 
Nowej Presey, wskazując na trudności w prakty 
ce, oświadczył, że Koło polskie jeszcze nie orze­
kło w tej kwestji, i pragnie dyskusji nad nią, 
aby sobie zdanie wyrobić mogło. Od rządu prze­
mawiał minister Uuger — wywód jego był bar­
dzo sofistyczny. W końcu wszystkiemi głosami 
przeciw jednemu (Prażaka) zadecydowano, że do 
prawomocności traktatu berlińskiego niezbędnem 
jest przyzwolenie Rady państwa. Wczoraj miało 
się odbyć drngie posiedzenie; na porządkn dzien­
nym stała rozprawa: pod jakiemi modłami ma 
być owe pozwolenie danem.

Ważny jest telegram nasz (ob. pon ) z wczo­
rajszego posiedzenia komisji budżetowej przed­
litawskiej Izby posłów. Ustawa o prowizorjum 
bedżetowem na pierwszy kwafrtał r. 1879 sta­
nowi w §. 1., że aż do dnia p i.’ marca rząd jest 
upoważniony pobierać wszelkie podatki dotych­
czasowe; §. 2. mówi o opędzania wydatków 
pierwszego kwartału wedle uchwał budżetowych 
na rok 1878, §. 3 pozwala nar pokrycie niedo­
boru tego kwartałn wydać o^gacje  na rentę 
złotą do wysokości 20 milionów £§. 4. upoważnia 
rząd do wydania obligacyj nieopłacalnego długu 
publicznego, stworzonego ńśtawą z dnia 20 
czerwca r. 1868, w takiej wysokości, jakiej bę­
dzie po trzebi do spłacenia kapitałów, płatnych 
w r. 1879 celem umorzenia powszechnego długa 
publicznego, oprocentowanego papierami; na po­
czet tych spłat należy natychmiast wygotować 
obligacyj za 30,110.000 zł. Otóż §. 3. tego przed­
łożenia odrzuciła komisja.

Przebiegn dotyczącej rozprawy telegram nie 
podaje; domyślamy się jednak powoda tej uchwa­
ły. W października dała rządowi grapa finan­
sowa Ziemskiego zakłada kredytowego kredyt 
wekslowy na 25 mil. złr. w złocie, pod warun­
kiem, aby rząd Jej dał za tyleż renty złotej po 
zatwierdzenia przez Radę państwa dotyczącej 
emisji. Izba posłów jednak odroczyła uchwałę 
nad emisją 25 mil. złr. renty złotej, a i delega­
cja nie dała absolntorjnm na koszta okkupacyj- 
ne roku bieżącego, na które owe 25 mil. złr. 
rząd jnż wydał, sprzedawszy d. 31. październi­
ka w Paryża z owych weksli 15, a d. 15. listo­
pada 10 mil. złr. Otóż dla pokrycia owego bie­
żącego dłngu wekslowego rząd w podanem po­
wyżej przedłożenia wstawił §. 3. Pod pozorem 
niedoborów w pierwszym kwartale r. 1879 rząd 
wymagał pokrycia wydatków okknpacyjnych za 
listopad i grudzień r. b., komisja budżetowa je ­
dnak odmówiła.

W komisji budżetowej węgierskiej Izby po­
słów oppozycja oświadczyła, że głosować będzie 
przeciw prowizorycznemu pozwolenia podatków 
na pierwszy kwartał r. 1879, gdyż nie chce dać 
niem rządowi wotum ufności. Większość jednak 
przyjęła to przedłożenie, równie jak i prowizo­
ryczne przedłużenie ugody z Kroacją.

Z wczorajszej rozprawy delegacji węgier­
skiej nad kredytem okknpaeyjnym na r. 1879 
nie otrzymaliśmy telegramu. Wiemy tylko, że 
oppozycja nłożyła wniosek (podpisany także 
pizez tych delegatów,*którą> -z klubu rządowe­
go wystąpili)^odm ĄW i^ącjL^o kredytu, jak i 
w ogóla abgdłut^ńnK**wk&Sfkie wydatki po­
przednie, a oświadczający, że oppozycja pozwoli 
tylko wydatki, jakieby były na armię okkupacyjuą 
(z znpełaem odrzuceniem wydatków na cywilną 
administrację ziem okknpowanyeh), ale pod wa­
runkiem: „jeżeli otrzymamy rękojmie, że polity­
ka rządu będzie zaspakajającą i interesom kraju 
odpowiednią/

Korespondencje „Gaz. Nar. “
Konstantynopol d. 6. grudnia.

Ważność wypadków, jakie w tych dniach 
zaszły, powoduje mię do przyspieszenia niniej­
szej korespondencji. Komisja graniczna dla Rn- 
melii wschodniej powróciła do Stambułu. Przy­
czyną przerwania prac jej, nie są bynajmniej 
gęste mgły i choroba pułkownika Filipowa, jak 
to utrzymają i głosić będą Moskale, lecz zapeł­
nię inna okoliczność. Zajęta właśnie oznacze­
niem granic między miasteczkiem Mustafa-basza 
a rzeką TnUdżą, komisja nagle otoczoną została 
przez tłnm Bułgarów, złożony z dzieci, kobiet i 
uzbrojonych mężezyzn, który wznosząc krzyki i 
grożąc, że siłą potrafi ją znaglić do zaprzesta-

nia pracy zupełnie bezużytecznej, bo oni chcą 
należeć do księstwa Bułgarskiego, wymógł na 
niej, iż zawiesiła swe czynności i z powrotem 
do Konstantynopola się wybrała. W  powrotnej 
jej drodze nadbiegło dwóch delegatów od władz 
wojskowych moskiewskich, z prośbą, aby zanie­
chała swego zamiarn, że oni są upoważnieni do 
zaręczenia bezpieczeństwa osób komisarzy, i że 
w tym cela kilka sotni kozaków, jako eskorta 
na nsłngi ich oddanych zostanie. Komisarze je­
dnak, pomni zniewag jakich doświadczyli, wszel­
kie przełożenia odrzucili, a przybywszy do Kon­
stantynopola całą sprawę ambasadom przedsta­
wili. Mówią, że w tym przedmiocie częste poro­
zumiewania, szczególniej między kilka ambasa­
dorami się odbywają, i że jest mowa o potrze­
bie obsadzenia Rnmelii garnizonem cywilizowa­
nych mocarstw, z prośbą o usunięcie się armii 
prawosławnej od granic w głąb kraju, jako nie- 
umiejącej utrzymać na wodzy rozhukanych band 
bułgarskich. Czy projekt ten przyjdzie do skutku, 
nic pewnego powiedzieć nie można; to tylko za 
niewątpliwe podajemy, iż w tym przedmiocie 
liczna zamiana telegramów między Stambułem a 
Londynem, Paryżem, Rzymem (może i z inuemi 
stolicami) odbywa się, lecz treści ich nie mo­
gliśmy dotychczas otrzymać. Żądać od Moskwy 
nsnnięcia się z granic Rnmelii, kiedy ona nie 
myśli jeszcze opuścić terytorjum czysto turec­
kiego, a przeciwnie bezustannie drażni podjaz­
dami swemi wojska ottomańskie! W  Czorłn stała 
piechota turecka, wysuwając na drogę kn Adrja- 
nopolowi posterunki jazdy. Moskale codziennie; 
ją niepokoili, tak, że dla uniknięcia starcia,! 
cofnięto jazdę ottomańską do Czorłn, z którego j 
piechota wyszła, zbliżając się tem samem do*
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Khajreddina baszę za głównego teraz nieprzyja­
ciela swego uważa.

Ministerstwo tak ułożone nie jest wcale 
przyjemnem Moskwie. Program jego jest z góry 
określony; zależeć tylko będzie od okoliczności 
mniej więcej przyjaźnyeh, czy go wykonywać bę­
dzie pospiesznie, lub, roztropnością się kierując, 
powolnemi lecz pewnemi krokami przeprowadzić 
go będzie się starał. Może on nledz jeszcze 
cząstkowym zmianom, ale te nie tylko s a m e j  
Turcji korzystnemi będą.

Tak więc walka dyplomatyczna coraz za- 
wziętezą się staje, a jak na teraz, można 
s a p e w n i ć ,  że drcżłiwe kwestje grecka i No­
wego Baz ara pokojowo załatwione zostaną, a 
Anglia osamotnioną nie będzie.

G łosy z  kraju.
(Nędza między ludem.)

(B. P .) Niejednokrotnie odzywały się głosy 
z kraju w dziennikach o wadliwościach ustawy 
gminnej, o obecnym samorządzie gminnym, któ­
ry jest w ścisłom tego słowa znaczenia bezrzą- 
dem —  o zupełnym braku uregulowania stosun­
ku służbowego, o koniecznej reformie sądowni­
ctwa krajowego, nadzoru policyjnego po wsiach, 
komasacji grantów włościańskich, ustawy drogo­
wej, rozszerzenia zakresu działalności rad po­
wiatowych, unormowania stosunku obszaru dwor­
skiego do gminy i o mnóstwia innych reform, któ- 
reby radykalnie zapobiedz mogły w przyszłości 
nieładowi i ogólnej nędzy w kraju.

Nierząd, ten nieodstępny towarzysz nędzy 
; ludzkiej szerzy się jak zaraza morowa między

w i - 4 - * , „ , , . I ludem wiejskim; wkorzeniony nałóg pijaństwa
W  liście moim z d. 3. b. m. podałem wam; pra_ wrodzoaem opieszalstwie i lenistwie do 

w treści program komisji organizacyjnej, opraeo- i prawiy, przy braku wszelkiej oświaty, znpełnem 
wany przez komisarza austrjackiego p. Kallaja. ^poznaniu godności człowieka, i nieuniknionych 
Nie wiemy jeszcze, jakie wrażenie prograin ten w nftStępstwie ciągłych kradzieży i rabun- 
wywarł w Filipopoln, ale mieliśmy sposobność prawdziwy obraz lada wiejskiego we
widzenia się z kilka Bułgarami ta zamieszka- wgch0dniej Galicji i następstwa ogólnej nędzy i 

,łymi, a oświadczającymi, że wobec tej pracy i demoralizacji.
dążności komisji, dołożą oni wszelkich starań, J Dość, powierzchownie rzucić okiem na mie-
aby rodacy ich w Bnłgarji domagali się przyłą-]gzkanie Wieśniaka i sposób życia, które się w 
czema tego księstwa do Rnmelii; w tym c^ u ; niczem nie różni od dzikiego Indjanina. Chałnp- 
mają wysłać kliku z pomiędzy siebie, aby oświe- 
ciii ich współbraci o stanie rzeczy. W ogóle o-
świeceńsi Bułgarzy, poprzednio trzymający się 
jeszcze na stronie, łączyć się zaczynają wwspól- 
nem działania z tymi, co od początka moskiew­
skiej organizacji przeciwnymi byli, ubolewając 
gorzko, źe pozorami nłudzić się dali.

~ Zmiana cząstkowa ministerjnm, ojakiej do­
nosiłem,- zastąpioną została przez ogólną. Khaj- 
reddin basza, po widzenia się swem z pewnymi 
ambasadorami, przyrzekł stosować się do otrzy­
mywać się mających wskazówek —  i — został 
wielkim wezyrem, Ghazi Osman basza ministrem 
wojny, Karatheodori, wygnany na gubernatora 
Krety, wraca dla objęcia teki ministerstwa spraw 
zagranicznych; o innych nie mówię, bo wpływ 
ich na obecne wypadki nie będzie tak wielkim, 
ale przemilczeć nie mogę o zmianie szejka 
islamu, głowy duchowieństwa, na którą to posadę 
powołany został Aehmet-Essad-effcndi Uriani-Za- 
de, a Riza bej na pierwszego sekretarza snłta- 
na, obaj przeciwnicy moskiewscy, należący do 
stronnictwa postępowego. Zaledwie installacja 
nowego ministerstwa uskatecznioną została, am­
basadorowie angielski i francuski a oraz spra- 
wojący obowiązki ambasady włoskiej ndali się 
do Wielkiej Porty dla powinszowania nowo-mia- 
nowanym, z k t ó r y m i  d o s y ć  d ł u g ą  r o z ­
m o w ę  m i e l i .  Cieszący się dotąd prawie nieo­
graniczonym wpływem na sułtana, nieumiejący 
ani czytać ani pisać kafedżi basza (kawiarz) 
zaniepokojony jest niezmiernie temi niespodzie- 
wanemi dlań zmianami, przewiduje bowiem że 
intrygi jego j jego zanszników koniec wezmą. &

SZKICE KAUKAZU.
( X  iy c lm  ib e k M Ó w  i S w an etów )

przez
WACŁAWA MASŁOWSKIEGO.
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XI.

Uruskie poselstwo spiesznie opuściło auł, a 
w zamku natychmiast poczęto przygotowywać 
się do podróży. Cala drużyna z księciem na czele 
Spuściła się z zamkowej skały ku aułowi, gdzie 
znajdowały się stajnie, obory, lamusy i wszelkie 
inne gospodarskie budynki; tu jedni wnet zajęli 
się kuciem koni, inni naprawą uprzęży, a stary 
Dido, usiadłszy przed lamusem na kłodzie, w y­
bierał dla Urusów prezenta. W ybrał już sporo 
uprzęży, nałożonej szmalcowanem srebrem, cza­
praków jaskrawo dzierganych jedwabiem i zło- 
temi nićmi, celnej broni i skór niedźwiedzich 
z czarnym połyskującym się włosem , wybrał 
nawet kilka dzielnych rumaków złocistej barwy 
z czamemi grzywy i ogonami, a wciąż jeszcze 
wołał, aby mu więcej podawano rzeczy, bo z tak 
małą ilością prezentów wstyd będzie pokazać się 
przed Urusami. Zniecierpliwiło to khudysa, mnie­
mającego, że hojne dla giaurów podarunki przy­
noszą uszczerbek jego własnej kieszeni, w której 
jakby w przepaści bezdennej znikały zwykle 
bogate ofiary, składane przez Swanetów na 
ołtarzu bożków. Wstał więc, odrzucił fajkę, którą 
dotychczas palił, flegmatycznie i z lekkiem roz- 

rażnieniem w głosie zwrócił się do księcia :
—  Patrz, przecie z owych prezentów uło- 

yłeś górę! Chcesz niemi kupić przyjaźń Urusów? 
, prędzej ta góra rudą mysz zrodzi, niźli przy-
ń północnego lisa!

—  Darami nie kupuję przyjaźni! —  dumnie

odparł książę. —  Urusi przywieźli nam hojne 
prezenta, a ja miałbym jechać z próżnemi ręka­
mi ? Mylisz się, sądząc, że szukam uruskiej przy­
jaźni ; nie pragnę jej wcale, ale szanując przodków 
zwyczaje, chcę dla każdego być grzecznym. Owe 
piękne rzeczy w moich oczach większej nabiorą 
wartości, gdy będę widział radość obdarzonych 
niemi Urusów!

—  Płoche wtedy będzie grało w tobie uczu­
cie ! Wolałbym widzieć swaneckie spichlerze 
pełnemi, jak kieszenie Urusów, nabite naszem 
bogactwem. Taka rozrzutność niedźwiedziowi na 
ogon się nie zda!

Książę się zaśmiał, i parząc na khudysa, 
głową ironicznie kiwał.

—  Przyznaj się stary, żeś skąpy, —  rzekł 
przyjacielskim tonem.

Khudys zdawał się być obrażonym ; począł 
się bronić, —  może nawet zbyt energicznie.

— Skąpy ? Czy rzeczy te moje ? —  wykrzy­
kiwał, żyw o gestykulując. A  gdyby nawet były 
mojemi, jakąż miałbym z nich korzyść ? Przecież 
samotny całe życie przeszedłem, i wkrótce już 
zejdę do grobu. Gdybym posiadał bogactwa, — 
komużbym je zostawił?... Skąpy!... Ty, książę, 
nierozważne słowo wyrzekłeś, a ono uderzyło 
mnie w serce jak kropla palącej się smoły... 
Skąpy!... O ,^'bodajby każdy tyle co ja gardził 
marnem bogactwem !... Zaś, zwracając twoją 
uwagę na to, że dosyć już tych darów, miałem 
na myśli i na sercu jedynie dobro Swanetów.

—  Nie broń się tak gorliw ie!.. —  uśmie­
chnął się Dido. —  Twierdzisz, żeś nie skąpy, — 
więc nim nie, jesteś! O czem tu mówić d łu go!... 
Obrazić nie chciałem .. Co zaś się tyczy dobra 
Swanetów, to ono nie zależy od ilości rozdanych 
prezentów!

Ironicznie potrząsając głową, książę odwrócił 
się od khudysa, i jakby mu na złość, coraz więcej 
juków kazał napełniać darami. Khudys zda się

nie mógł spokojnie znieść tego widoku. Wstał, 
etykietalnie ukłonił się książęciu, i odszedł po­
ważnie, jak na kapłana przystało. Twarz jego 
była marmurowo zimna i obojętna, przeszedł mimo 
Swanetów jak posąg pełny godności, a myślą 
zdawał się bujać w krainach, zamieszkałych przez 
owe nadziemskie istoty, których wiernym kapła­
nem był przez całe życie. Ktoby jednak baczniej 
zajrzał w jego czarne oczy, co pod krzaczastemi 
iskrzyły się brwiami, ten byłby zadrżał przed 
ich ponurym płomieniem. Ale nikt się do khudysa 
nie zbliżył, nikt głębiej nie zajrzał w jego istotę, 
lecz każdy, stojąc na uboczu, podziwiał jego go 
dność i powagę kapłańską.

Z głową opuszczaną na piersi, z założonemi 
rękami, khudys krokiem powolnym udał się na 
zamek, gdzie się spodziewał znaleźć pana Kara- 
petjanca, o którym już dawno słyszał bardzo 
wiele, i nawet znał go trochę. Znajomość ta 
wprawdzie była ściśle kupiecka: pan Karapetjanc 
i khudys nie znali się osobiście, lecz znali swe 
firmy. Między nimi ciągnął się długi szereg po­
średników, tworzących łańcuch, którego końce 
spoczywały w ich rękach. Kiedy Karapetjanc 
obstało wy wał jakiś towar, to wcale nie dbał o to, 
kto dany obstalunek najlepiej i najprędzej w ykona; 
khudys zaś starał się przedewszystkiem, aby 
towar, wychodzący z jego handlu, był zupełnie 
dobry, i jak najprędzej dochodził rąk klienta; 
tym sposobem wyrobił dla siebie opinję czło­
wieka bardzo dobrego do interesu, który też 
rzeczywiście rozszerzał się ogromnie, i zwrócił 
nareszcie uwagę pana Karapetjauca. Taka to 
właśnie była znajomość tych dwóch wielkich 
firm, stojących na przeciwległych biegunach pe­
wnego intratnego handlu. Szefowie tych firm, —  
p. Karapetjanc i khudys, — nie znając się oso­
biście, bardzo wzajemnie się szanowali. Cóż więc 
dziwnego, że gdy się przedstawiła sposobność 
zaznajomić się, pogawędzić, określić ściśle poglądy 
i stanowiska, jakie każdy we wspólnych sprawach

zajmował, —  to i pan Karapetjanc i khudys je­
dnakowo gorliwie chcieli z niej skorzystać ?

Czekając właśnie khudysa, pan Karapetjanc 
siedział w kunackiej samotny, zgnębiony i stę­
kający ; jęczał głośno a boleśnie, zmizemiał bie­
daczysko i posmutniał ogromnie. Spojrzawszy 
teraz na niego, każdy uczułby litość dla tej nie­
szczęśliwej ofiary brutalności Urusów, tak on 
okropnie cierpiącym wyglądał, i takie dzikiej bo­
leści wydobyw ał jęki. W zdychał coraz głębiej, 
częściej i głośniej, chociaż w izbie nikogo nie 
było, a głęboka cisza dokoła wskazywała wy­
raźnie, że zamek w tej chwili stał pusty. Zosta­
wiony sain sobie, mógłby p. Karapetjanc trochę 
wypocząć, bo owe oznaki rozpaczy kosztowały 
go dużo i bardzo męczyły ; mógłby, naprzykład, 
zaśmiać się dla kontrastu, zatrzeć dłonie, skoczyć 
parę razy po izbie, —  wszystko to zrobić mógłby, 
bo w ogóle był zadowolniony z siebie, —  ale 
był zdania, że przy pewnych okolicznościach na­
wet mrugnąć nie wolno inaczej, niż trzeba, bo 
czasami i ściany oczy miewają. Wolał więc rze­
czywiście się męczyć, udając męczarnie, wolał 
ciężko wzdychać i jęczeć boleśnie.

Tem się właśnie zajmował, gdy u drzwi, pro­
wadzonych do sieni pojawiła się Nina i ręką 
ukłon oddawszy, przemówiła łagodnie:

Silnej boleści nie podobna słowami po­
ciechy ukoić; ja też nie będę ciebie pocieszała. 
Jeśli wszakże samotność jątrzy chore twe serce
i smutne obrazy dokuczliwie przed oczy nasuwa, 
to zechiej iść za mną. W  gronie mych to­
warzyszek, tkliwych na cudze nieszczęście nie­
wiast swaneckich, bodaj na chwilę zapomnisz o 
swoich męczarniach, a gorąca z kury potrawka, 
wino, tłusty kojmak i porcja sarniego szaszłyka, 
pokrzepią twe ciało, znękane duchem, co się sza­
mocze z czarną boleścią. Tak przemawia do cie­
bie przybrana córka swaneckiego księcia, przy­
szła jego syna małżonka.

, __ _ — dzikiego Indjanina. Chałup
ka sklejona z kawałków zażytego m&terjała, gli­
ną wylepiona, o jednej nędznej izdebce zapowie­
trzonej, jedna sypialnia dla całej rodziny na 
pieca, co zapełnie nie wpływa na moralność; w 
czasie najsilniejszych mrozów dzieci zapełnie 
nagie, których w ostatnich kilka latach setsi 
wymarły na dyfterję. Często się też zdarza, iż 
cała rodzina ma tylko jedno zimowe odzienie. 
Po kolei się też obierają dla przyniesienia wód­
ki z karczmy i zastawienia ostatniego garnca 
zboża, reszta zaś rodziny dla uchronienia się od 
zimna dniem i nocą leży na pieca. Obok chaty 
stajenka próżna i kawał poła, ogrodzonego na 
wpół wyłamanym i spalonym płotem, oto naj­
częściej cały dobytek. Wywłaszczenie włościan 
w sposób gwałtowny się odbywa, pola wyprze­
dane żydom, lab zastawione za bezcen, do czego 
obecnie i bank włościański dopomaga.

Proletarjat się mnoży, a robotnika niema, 
gdyż włościanin dopiero wtenczas sznka zarob­
ku, jak to go ocala od głodowej śmierci.

Jeden rok nieurodzaju, a powtórzy się to 
czegośmy byli jnż świadkami, iż pomimo zapo 
mogi ludzie po drogach z głodu umierali, tak z 
sił wycieńczeni byli zupełnie niezdolni do pracy 
a tyfns głodowy wówczas tysiące ofiar po­
chłonął.

Nie brak w krają rąk do pracy, nie brak 
też odpowiedniego zarobku, lec»,należy zwrócić 
uwagę, jak dnie do pracy, i to w czasie najgo­
rętszych robót w polu bywają absorbowane ; 
obchodzone są ruskie i polskie święta, dwa razy 
w tygodnia wsie się wyludniają na targi dla 
sprzedania ostatniej kary lub przepicia ostatnie-

skinęła i ku drzwiom poszła 
jak gdyby zaledwie ziemi się

Znowu ręką 
powoli, a lekko, 
dotykała, a p. Karapetjanc w ślad jej patrzał 
z wyrazem zachwytu i gwałtownej radości na 
szeroko uśmiechniętej twarzy. Potem cm o­
knął parę razy, głową kiwając, i poszedł za 
Niną pokorny, zgarbiony i stękający, a z pod 
oka pożądliwie na nią spoglądał. Cała jej po­
stać, głos, ruchy, szmer jej sukni, —  wszystko 
to poruszyło, mózg jego myślą, która brzękiem 
złota odezwała się w uchu.

Przeszli obszerną sień z dużym kominkiem 
pośrodku i szerokiemi ławami dokoła. Na ścia­
nach wisiała broń sieczna i palna, sznury z włosa 
plecione, sieci i torby, a wyżej, już pod samym 
kopulastym sufitem, oszklonym u szczytu, znaj­
dowały się rogi Zabitej zwierzyny, niedźwiedzie 
głowy i skrzydła dużych ptaków. W  izbie tej 
zwykle przesiadywała książęca drużyna, spała na 
owych ławach, a w dzień, siedząc przy kominku, 
piekła na wolnym ogniu szaszłyki, popijała bu- 
zyszę lub wino i grała w kości, nucąc bojowe 
lub myśliwe pieśni.

Za tą izbą znajdowała się druga, do której 
się wchodziło po kilku stopniach. Niziutkie głę­
boko osadzone w murze i upstrzone żelaznemi 
guzami drzwi prowadziły do owej izby, zupełnie 
ciemnej i znacznie mniejszej od sieni. Przez 
otwarte drzwi do następnego pokoju wpadało tu 
trochę światła i oświecało podwyższenie, nizką 
otoczone drabinką. Na podwyższeniu leżały grube 
walcowate poduszki, a wełniany dywan pokry­
wał całą podłogę. Był to pokoik, do którego 
państwo młodzi z rodziny Dadeszkalianów zaraz 
po ślubie udawali się na spoczynek, wówczas gdy 
w pierwszej izbie trwała jeszcze uczta.

(C. d. n.)
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się, iż zaledwie 20 procent pozostaje dni w ro­
ku do pracy.

Przypatrzmy się w jaki dziki i demoralizu­
jący sposób odbywają sie wesela chłopskie, tańce 
dniem i nocą tygodniami trwające, po kolana w 
błocie, przy przeraźliwym wyciu okrzyków ra- 
dośnych, przy ogólnem zapicin, bezeceństwa — 
gorszące sceny, bezwstydne, nie wyóżznisjące od 
zwierzęcia. A cóż dopiero prsźnik! Trndno 
wówczas przez wieś przejechać by nie rozjechać 
na drodze pijaka śpiącego, lab nie dostać sa­
memu po łbie od zgraji włóczęgów i pijaków 
wałęsających się i szukających zaczepki —  nastę­
pstwem tej dzikiej*i bezmyślnej zabawy mnóstwo

Jeżeli w Mołdawie, gdzie obszar dworski, Pan radca przyznał, iż patrjoJ polscy prze-
wyrosi kilkanaście tysięcy morgów, może wła- ciwko Austrji nie działają, spokojności publicznej 
ściciel pomiędzy kilkanaście wsi rozdać ogro- nie zagrażają; przyznał także, iż wiele jest pra- 
mne kapitały, zabezpieczające wykonanie wszy- wdopodobieństwa w tem, że rozgłos mógł być 
stkich całorocznych robót w polu, i niema wy- nadany memu imieuiowi przez tych, którzy wi- 
padku, żeby włościanin wziąwszy pieniądze, od- dzieli we mnie niewygodnego świadka i upatry- 
ciągał się od roboty, dlaczegóż n nas, gdzie tyle wali zabezpieczenie swego stronniczego lub oso- 
jest materj&łu do pracy, zboże w polu z kłosa bistego interesu w wydaleniu mnie z G alicji; 
opada i gnije, i nikt canta na robociznę naprzód zmienić jednak rozkazu wydalenia mnie nie mo­
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polskiej być wytoczoną, utraciłbym spokojucść Rada uchwala ten wniosek, przechodząc nad
sumienia na całe życie. Powtarzam, że wszelkie wnioskami sekcji IV do porządku dziennego, 
denuncjacje na mnie są zupełnie fałszywe, że Do związku gminy tntejszej przyjęci zostali:

nie da, i dać nie może, bo przepadnie. że, bo cofnięcie onego zależy wyłącznie od hr.lani w czynie, ani w pismach moich nie przed- pp. Złot-górski (taksa złr. 20), Kmg (złr. 10) I
T r z e c i e .  Przeprowadzenie komassacji giną- Alfreda Potockiego. isiębrałem nic przeciwnego spokojowi publicznemu. Krnszyóski (złr. 30)); obok tego dwóm pierwszym

tów włościańskich, podwoji wartość tychże, urno- Rozmowa z p. radcą Loblem dała rai cenną] Pierwszego dnia, gdy objąłem naraiestni- nadano obywatelstwo miejskie za opłatą takty po
ażebym pana wyda- złr. 100.
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wiek środków ostrożności. A cóż nato pan na- gowej, normującej stosutek prestacji, obecna nie się o śledztwo, o sąd : o danie mi możności o-J Od kogoż więc pochodziły owe nalegania?
czelnik gminy i świetna Rada? K uk krukowi jest żadaą ustawą, nikt nic nie robi, ani obszar brony, oraz udowodnienia, i i  postępowanie moje Wskazówki do odpowiedzi na te zapytania znaj-
oka nie wydzióbie, piją razem z całą gromadą, i ani gmina; przez większą połowę w roku złe w Galicji zgodne było z prawem. ..duję w insynuacjach i denuncjacjach drnkowa-
zapijając każdą 3prawę. Wszakżesz ta repre-! drogi utrudniają wszelką komunikację. Są wsie, Rozmowa.pioja z hr. Potockim rzuciła wiele nych w dziennikach reakcyjnych. W Czasie pan
zentacja z tych samych zdemoralizowanych ży-j które oddalone od gościńca murowanego czasami światła na przyczynę mojego wygnania, jako S. K r ź mian napisał pewnego razu, dość wyra-
wiołów na tem samym stopniu wykształcenia! jpo kilka miesięcy korca zboża na targ dostawić też na myśl polityczną, która z krzesła namiest- źuie wskazując policji moją osobę, iż w redakcji

Jak długo system samorządu gminy nie bę-|nie mogą. W czasie zawieji śnieżnych chyba niczego we Lwowie wpływa na resralowauie sto- Gazety Narodowej przebywa „dyktator tajemnie
dzie zmieniony, tak długo lud z tej barbarzyń- za pomocą gołębi saożnaby się skomunikować suaków w Galicji i gdzieindziej. Uważam więc rządzący Polską.* YV korespondencji zaś kra-
skiej ciemnoty się nie ocknie; dołączmy do tej listownie. A cóż dopiero gdyby poliezono, wiele za potrzebne powtórzenie najckarakterystyczniej- kowskiej do Kurjera Poznańskiego z imienia i
ogólnej demoralizacji po wsiach tych pokątnych inwentarza roboczego marnie ginie! Zasada ne- szych ustępów z tej rozmowy, którą spisałem nazwiska wymieniony zostałem jako agitator bu
pisarzy, te pijawki społeczeństwa, piszący, h snpli- c h a  j b u d e  j a k  b u w a ł o  t. j. zasada zapeł- zaraz po udzielonej mi audjencji. ; rżący spokój publiczny. Przeciwko tak kłamli
ki i skargi, zkąd te nieustające procesa i prowi- nej bezczynności bardzoby była odpowiednia wj „Jakkolwiek, rzekłem do hr. Potockiego, i wej a niegodnej denuncjacji protestowałem w
zorja, ten brak zupełny poszanowania cudzej czasach o których legendy wspominają, iż ciepło wiadomem mi jest, iż emigrant z zaborn mo- liście, który Kurjer Poznański był zmuszony wy
WlaanOŚci, ten prawdziwie rOzhaSany proletaijat dłZWalałO n o ™  nhniivAA  l i f i r - i n  f io r f t W B  I— - t  I ~ 1 ---------------------------------  A 1-------driłkAWft/l « m i o n i w a 7 »  o t m n w n l n i a  l r n f i o A n r w  i a i t i

z dzikiemi namiętnościami i skłonnościami do były
barbarzyństwa, a słusznie nasuwa się pytanie starczały . ______ u_____ ______ ^  .. _____
eo z tego będzie? Oświata, ta prawdziwa pod- S i ó d m e . ’  Unormować ściąganie podatków ' igtniejąeych praw na globie, bo prawo "o  podej- Pras9 reakcyjną, przez długi czas nie osiągało
stawa dobrobytu, ta krzewicielka godności czło- między włościanami, a to ściągać je w odpowie-j rżanych, przecież wolność konstytucyjna i sama skutku, ci którzy reakcyjnie występując prze­
wleka, na jakież spotykać musi i walczyć z nie- dnich porach roku; tak jak gwałtowne ściąganie ludzkość nakazuje karanemu powiedzieć, za co ciwko historycznej polityce Polski, pracują dla
przyzwyciężonemi trudnościami? Nizka dotacyja jest szkodliwe, tak też dozwolenie namnożenia się g0 karze i dać ma możność bronienia się rozszerzenia panowania moskiewskiego na Ga- 
nauezyciela poniekąd zmuszająca go do szuka- zbytnich zaległości. , przed zarzutami i dla tego to upraszam Waszej licję, słali na mnie dennnejacje do Wiednia i do
nia zarobku po za szkołą, ta nędzna wygłodzo* O s me. Zmniejszyć ilość targów tygodnio- Ekscellencji o powiedzenie mi, jakie fakta mi Lwowa. Powodem ich nienawiści do mnie było 
na i goła dziatwa spędzona od robót z pola do wych po miasteczkach; nie przyczyniają się one zarzuca i dlaczego dał rozkaz wydalenia mnie z t°> i i  uważali mnie za niebezpiecznego przeei- 
szkoły. Duchowy pokarm głodnego żołądka nie bynajmniej do rozwinięcia i ożywienia handlu, Galicji ? -1 “ '  t j ” ’  ‘

kanału od tejże* realności do Pełtwi.
Koniec posiedzenia o godzinie 8.

\rmim mie? a i zamiejscowa,
Lto6ti> dnia 13. grudnia.

ach o których legendy wspominają, iż ciepło wiadomem mi jest, iż emigrant z zaborn mo- lłścl®. który Kurjer Poznanikt był zmuszony w7-
ral&ło ludziom nago chodzić, liście figowe gkiewskiego noże być wydalony z Austrji bez drukować, zmieniwszy samowolnie końcowy jego
jedynem ubraniem, a owoce i korzonki w y -' udowodnienia mu winy; jakkolwiek wiem o tem, ®stęp.

:zały jako pokarm. Iże do emigrantów stosują w Galicji najgorsze z ' Gdy jednak szczucie niegodne i hańbiące
C3 i  A  <1 m  a  T T n A t im  A łi łA  A ^ A t o n a n i o  t  V ń  W  . L t      u  _   1 . L I  -  V .   ----------  _  .  3  n r f l  fO O  I r o w it lO  n w ir a tr  /le r fl o  n l A  A n i  n  rv.i ł  a

* Jntro odbędzie się w t6atrze koncert i 2g% 
próba muzyczna tańców karnawałowych orkiestry 
wojskowej 55. pnłku piechoty hr. Gondrecourt. Pro­
gram : Część I 1) Uwertura do „Dwóch listków*
wodewiln Berli, komp. Mullera. 2) „La reine ia ril* 
lage“ polka mazurka (nowa), komp. Fausta. 3) La­
tarnia czarnoksięzka,, kadryle (nowe), komp. Ty* 
molskiego. 4) Rozpamiętywania Bacha, komp. Gou­
noda. 5) „Nadzieja* (Bonue Esperence) wale, komp. 
Weinreba. Część II. 6) „Bolesławita*, polonez (no­
wy), komp. Tymolskiego. 7) Sztuczne kwiaty, wale 
(nowy), komp. J. Hopfa. 8) Serce i ręka, mazury 
(nowe), komp. Tymolskiego. 9) „Artystyczne al- 
bnm*, pontpnrri koncertowe, komp, J. Hopfa. 10) 
„Zawsze żwawo* polka, komp. Heyera. Początek 
o godz. 5tej wieczór.

* Wczorajszy numer Gazety Narodowej skon­
fiskowano za pierwszy nstęp artyknłn wstępnego 
p. t. „Lwów*. Cały nakład zabrano tak póino. łe 
ekspedycję powtórnego nakładn z wyrzuceniem a-

I
I

zaspokoi, ani też nie uchroni od dokuczliwego są tylko nieustającą sposobnością do pijatyki, 
zimna bez odzienia. Te niemoralne stosunki zmu- bezczynności i lenistwa, a prawdziwem źródłem 
szają, iż nauczyciel pisze pozwy, reklamacje, lab wzbogacenia się dla żydów, tych mniejszych spe- 
z żoną kopie kartofle, włościanie zaś kontanci, kukntów, których handel ogranicza się wyłą- 
iż nie potrzebują regularnie dzieci do szkoły po- czaśe, by od chłopa pijanego wytumanić ostatnią 
syłać; zdarzają się nader częste wypadki, iż sztukę bydła za połofrę wartości, lub kupiwszy 
lam gdzie nauczyciel surowo przestrzega godzin zboze, na wadze oszukać, pożyczyć pieniądze na 
szkolnych i karząc zmusza, wtenczas cała wieś zastaw sto za sto, a często tak bywa, iż chłop
się burzy a świetna Rada miejscowa szkolna nie zabrawszy sztukę bydła i zboże ha targ, wraca 
zaniedba wszelkich użyć wpływów, by go usunąć, po kilku dniach bez bydła, bez zboża i bez pie-

Prawdziwie! religia jedynie odróżnia lud 
nasz wiejski od dzikich plemion i jest jedyną 
zaporą przeciw szerzeniu się zbrodni.

Skreśliwszy pobieżnie tylko dzikość i sro 
gość lada wiejskiego, zastój i nieład, znpełne 
zubożenie i podkopanie wszelkich zasad moral­
ności po wsiach, pragniemy wkrótkości na pod 
stawie znajomości lokalnych stosunków, średki 
podać, któreby zapobiegły szerzenia się nędzy.

P i e r w s z e .  Reforma ustawy gminnej, od­
powiadająca odrębności lokalnych stosunków na­
szego krają przez utworzenie odpowiedniej re­
prezentacji gminnej bądź to przez połączenie 
kilka gmin, bądź przez potworzenie mandatarja- 
tów *), a nie nstawa gminna łokciem odmierzo­
na i zastosowana z innych krajów, które pod 
względem oświaty o sto procent wyżej stoją. Od­
powiednia reprezentacja gminna stanowczo wpły­
nąć może i zapobiedz nałogowi pijaństwa i odcią­
gania się od pracy; zaaseknrowanie się na przy­
szłość w latach nrodz&jnych przez tworzenie spi­
chlerzów gromadzkich, środki ostrożności prze­
ciw ogniu, podniesienie szkółek wiejskich, 
w ogóle wszystko to, co się daje osiągnąć dopie­
ro przy ciągłym i bezpośredniem zetknięcia się 
z gminą może mieć lepsze powodzenie.

D r a g i e .  Utworzenie taniego i odpowie­
dniego kredytu dla włościan. Włościanin jnż z

niędzy, ale natomiast pijany, prawie bez przy­
tomności.

List otwarty
Agatona Gillera.

W pismach zagranicznych a i osobno poja­
wiło się pismo p. Agatona Gillera, wyjaśniające 
powody, dla których wydalony został z Galicji. 
Z  powoda naszych stosunków prasowych piBma 
tego w całości podać nie możemy. Podajemy z 
niego tylko opis dwóch audjencji, jakie miał p. 
Giller u pana namiestnika i n pana Lobia gdy 
ma doręczono rozkaz opuszczenia Galicji i Au 
strji całej. Oto co pisze p. A. Giller:

Nie poczuwając się do żadnej winy prze 
ciwko prawa obowiązującemu, a przekonany, iż 
moja działalność jako publicysty i autora dzieł, 
była pożyteczną dla kraju i dla dobrze zrozu­
mianej polityki anstrjackiej, która ocalenie przed 
groźnym sąsiadem, może tylko znaleść w uzna­
nia i popierania prawa Polaków do bytn samo­
dzielnego, udałem się naprzód do p. Lobia, głó­
wnego doradcy pana namiestnika, następnie zaś 
do samego namiestnika z prośbą o zastosowanie 
do mnie tego prawa, które nie pozwala nikogo 
bez udowodnionej mn winy, bez sądu i obrony-------------------  ---------  1

. ,--. , . . , . . . -. skazywać na karę. Ze zaś bronić się można tyl
powodu mzkiego wykształcenia, zdziczałej natury, ko ratie znaj0mości zarzucanej winy, pytałem
nie pojmuje, iż jeżeli się pożycza to z warunkiem, 
że pożyczka w oznaczonym czasie wraz zoprocento- 
waniem zwróconą być mnsi. Nadto włościanin

więc tych dwóch dostojników austrjackich o czy­
ny, jakie mi zarzucają.

Pan radca Lóbl oświadczył mi wyraźnie, iż
biorąc pożyczkę nie obraea jej na podniesienie d nie iada iad h materjałów do ućzy- 
gospodarstwa, zakupienie inwentarza ani w ogóle!-*  - - • ------------------------------ j.. i i ----------------. .. - , . . .  -  inienia mi prawnego zarzutu; że nie są mn wia-
dla obrotu handlowego, lecz na zaspokojenie co- dome ^a(jQe moj e czyny, któreby były przekro-
dziennych potrzeb, niezbędnych warunków do  ży-1 czen iem  o b o w ią zu ją ce g o  p raw a ; że jednak sły- 
cia. me oeladaiac sie na źródło odnowiednip. d o ____________j  :±. . - ____ icia nie oglądając się na źródło odpowiednie do ,  d, iż o mnie patrjoci mówią z nzna 
zwrócenia pożyczki, ztąd też na stopę procento- n   1_.-_

wńika programu, który został w Warszawie przez *^p“ inkyy«»i“ owanego niemogliśmy ukończyć rczo
Namiestnik na to pytanie odpowiedział: nich ułożony w myśl wiecznego i nigdy niero- otJ’ ^aj* 1“a A r o T a H
—  Alboż to pan nie wiesz, co my mamy zerwanego p o ł ą c z  e n i a  P o l s k  i z M o s k w ą ,  J  ]% opi ro numer wczorajszy, 

przeciwko panu ? Pan, przed którym są otwarte * który wymaga od Polaków zrzeczenia się sa- Wszystkim reprezentantom szkół, Towarzystw 
najbardziej zakryte stosunki, jak się o tem prze- modzielnego dążenia politycznego oraz zaniecha- i instytutów, jako też mężom wszelkiego staw
konaliśmy ze śwr żo wydanej przez pana bro- nia manifestacji p r a w .................................. jakie którzy raczyli wziąć udział w obchodzie na pa'
szury o Wielopolskim, - nie wiedziałbyś, co Polska posiada. miątkę mojej czterdziesto letniej służby w zawo-
rramy przeciwko panu? i Polemika jaką prowadziłem ze zwolennika- dz>e leśniczym, składam publiczne podziękowanie.

-  Przyznaję, że mi są wiadome najbardziej programu wykazała, iż dostrzegłem rę- Również wyrażam dzięki najserdeczniejsze komite
zakryte tajemnice rządów pana Wielopolskiego k& ktf a nimi tajemnie kieruje; więc jak się ‘ owi który «ę  raczył zająć urządzeniem te, nro- 
w Warszawie, lecz nie mogę się poszczycić zna- wyraził p. L5bl p o z b y ć  S 1 ę c h c 1 e 11 n i e- czystości i członkom chóru galicyjskiego Towwrzy* 
jomością tajemnic rządów Waszej Ekscellencji i w y g o d n e g o  ś w i a d k a  1 nalegali na hr. Po- stwa muzycznego, którzy się raczyli przyczynić do 
-- - - teckiego jnż to ustnie jnż pisemnie o moje wy- JeJ uświetnienia. —  Bóg zapłać i jeszcze raz Bóg

dalenie. zapłać!! Henryk Strzelecki.
Osoby które dopuściły się tych denuncjacji * Józef W i n c e n t ,  blacharz, który d. 6. pa- 

fałszywych są mi znane z imienia i z nazwiska, żdziernika b. r. przy popisie tutejszej straży ocho- 
Są to te same osoby, które w pismach swoich iniczej spadł z wysokości drugiego piętra tak nie- 
rozwijają teorję „szlachetnych denuncjacyj* ; któ- szczęśliwie, że według orzeczenia lekarzy czaszka 
re w dziełach swoich doradzają polskim mężom Przy osadzie pękła, a nadto krzyże zostały nara­
stano, stojącym na czele rządów w krajach poi- szone i prawa ręka w łokcin moono skaleesoue,—  
skich użycie przeciwko patrjotom surowych środ- wyszedł wczoraj ze szpitala, z u p e ł n i e  z d r ó w .

dlatego upraszam o powiedzenie mi przyczyn, 
dla których mam być wygnanym ? Wiem tylko 
to, że znaleźli się ludzie nikczemni, którzy nie 
wstydzili się wystąpić do walki z bezbronnym, 
za takiego zaś mnszę się uważać jako emigrant, 
którego bez sądu skażają; wiem że ci ludzie n- 
kryci, walczą ze mną niewidzialną bronią dennn- 
cjacji fałszywych ; co jednak Wasza Ekscellen- 
cja z tych denuncjacji wyjąłeś, jaki fakt prze­
ciwko mnie zwróciłeś, jest mi niewiadomem ?

—  Gdybym pana powiedział jaki fakt, to 
pan jako człowiek bystry i domyślny, mógłbyś 
domyślić się czegoś, co dia ludzi i dla rzeczy, 
miałoby nigdobrę- konsekwencje,

— Odpowiedź Waszej Ekscellencji bynaj­
mniej mnie nie uspakaja. Gdy kogo jak mnie 
skazuje się na utratę wszystkiego, co sobie za­
robił przez lat ośm, gdy mn się niszczy środki 
egzystencji i jnż nie młodego a chorego wyrzu­
ca na tułactwo pomiędzy obcymi, to taki wyiok 
może się dla niego zamienić na wyrok głodowej 
śmierci. Człowiekowi tak przykro i boleśnie do 
tkniętemu, godzi się przecież powiedzieć, za co 
i dlaczego się go karze?

„My pana znamy, odrzekł na to hr. Alfred 
Potocki, znamy lepiej niż pan mniemasz. Pan 
jesteś gorącym Polakiem, człowiekiem zasad i 
głębokich 
to przyznajemy 
nie można,

ków policyjnych i wojskowych.

Z lwowskiej Rady miejskiej.

Jeszcze przed trzema tygodniami było z nim bar­
dzo niebezpiecznie. Perjodyczay ellny ból głowy, 
tndzież sparaliżowanie ręki i nogi prawej rokowało 
śle. Silna natura chorego poparła jednak troekliwe 
i nieatrndzone zabiegi dr. GottyfiakTegi). Przed J 
dwoma tygodniami przeniesiono chorego do szpitali 
głównego, i tam elektro.mzgnetyczna procedari

Przewodniczący oświadcza, iż depntacja wy- dokończyła knracji z najlepszem powodzeniem.
słana * łona Rady niejakiej spełniła swoje zadanie, * n» — . 1. 1.  _ 1
a otrzymana w dniu 5. b. n». z ast Najjaśniejszego m ^  " k° ?7 * T ,  ?  owef °
Pana odpowiedź, została tegoż samego dala z mo- zf°Źyć p U b “  Podz^k©sranie,w  Lin wszystkim, którzy raczyli wziąć udział w aroczy-śliwą dokładnością zakomnnikowana. W dniu na- . , .- .______________ _ - __ „ . ,,
stępnym depntacja wręczyła memorjał prezydentowi ph„cha szkolnego, z powoda 401etniej pracy w zakła-ministrów ks. Auersperg, który go przyjął i przy- J
rzekł wszechstronno ścisło dochodzenls. , dz,.a le/r7Dym Henryka Strzeleckiego.

Z porządku dziennego : ! W niedzielę dnia 15. grudnia b. r. odbędzie
Zatwierdzono wynik licytacji dwukrotnie od- w ,a *̂ Towarzystwa muzycznego w Domu na­

bytej na wydzierżawienie od 1. stycznia 1879 re- f ° “ DFm koncert pod przewodnictwem artystycznego 
alności miejskiej, składającej się z młyna przy Peł- d/ rekto«  P*aa Miknlego. Program : 1. Beetho-

tale rozległy wpływ w narodzie, iż wpływ ten: tą złr. 1400 rocznego; czynszu, to jest dwa razy lum ( l6®3) :  b) J- Seb- Bach. Toccato; c) R. Scha-
bywa częstokroć 'władzą i rozkazem nawet dla j wyższą od opłacanego'przez nil h obecnie. '  mann. (Abendlied), odegra ca organach pan B. 
jego osobistych nieprzyjaciół i przeciwników; —  Sekcja IV  wnosi, aby ze względów estety- Schwarz. 4. Mozart. Symfonia (g-moJl)^5. Gonaod.

t . — — — , . niem, iż się na moje zdanie i opinie powołują,
wą me reflektuje; zważywszy przeto na powyżej wyobraził sobie, iż mnszę być naczelnikiem pa- 
podane okoliczności najodpowiedniejsza pożyczka trjotyczBego rucha polskiego i dlatego uważał 

W!0tCola?l  f st wtenczas, kiedy on tekową zaJ wJłaści^ e wydalić mnie z Galicji.
“ z  P -&Cł;- Po zaprzeczeniu, ażebym zajmował zaszczy-sie każdego właściciela większej posiadłości by- tne a J kie stano^ i8ko naczelnika patrjotów, 

łoby udawanie rokiem pierwej znacznych sam zwr6ciłei  uwag§ p. radcy Lobia, iż patrjotyzm 
pie, ędzy włościanom na od k, gdyby ustawa polski nie przedsiębierze nic przeciwnego Au­

strji ; że owszem Anstrję ostrzega przed nieprzy

człowieka takiego przecież nie mogę tolerować! cznych i zdrowotnych zarzucić dotychczasowy spo- Parafraza na psalm „Snpar flumina Babilonia* ehór
w kraju lu | ńb opatrywania studzien miejskich na zimę koń- mięaza®y * orkiestra. Początek z uderzeniem go-

„Nie taję się z tem bynajmniej, iż mam go- ■ skim nawozem, a zastąpić go plecionkami słomia- dzJnF dwunastej w południe,
rące uczucie miłości Polski, iż miałem tylko i ' nemi, a przynajmniej na ten pierwszy rok spoao- 
mam jedną miłość na cierni, miłość Ojczyzny; bem próby, zaprowadzić tę zmianę tylko przy tych 
że nocą i dniem marzę tylko o jej położę- i studniach, które dotąd nie zostały opatrzone, 
niu o jej samodzielności i o jej szczęścia. | Radny Dobrzański dowodzi niepraktyczności 
Miłość moja jednak, jako prawdziwa, jest natury tego wniosku, opiewając twierdzenie swoje na do- 
ochronnej i nie należy do kategorji tych miłości, świadczenin nabytem w dawniejszych latach, kiedy 
które przedmiot swojego umiłowania narażałyby robiono we Lwowie próby opatrywania studzien 
na ciąglf próby, nieszczęścia i klęski —  i dla słomą, co okazało się nietylko bezskntecznem ale i 
tego nie przedsiębrałem nic takiego, coby kraj szkodliwem. Pod względem zdrowotiym nie zacho-

*) Najodpowiedniejszą reformą byłoby połą- jacielem z północy, który ją przez swoich ajen- wystawiało na niepokoje i było przekroczeniem i dzą również żadne powody, gdyż dotąd nie oka- 
ezenie obszarów dworskich z gromadami —  p. r. tów, doświadczających w Galicji jawnej opieki! prawa.“______________________________________  zało się bynajmniej sby suchy nawóz, używany do

dżiny dwunastej w południe.
* Na opłatek dla nbogich odbędzie się w sali 

kasyna mieszczańskiego w niedzielę dnia 15. gru­
dnia koncert pod kierownictwom pana L. Marka z 
współudziałem pani Emilii Tańskiej, panuy Anny 
Merl, panny Marji Finkel, panien: F. S., D.f L.t 
T., K.t F., R., M., B.. W., L., Sz., T St W. 
M. i panów T. i G. Program : Oddział I. 1. Chói 
i marsz z „Rnln w Atenach...* L. Beethowena (w 
układzie na cztery fortepiany i szesnaście rąk), wy­
konają panny: B., W., L , Sz., T. St., W., M. 2. 
Arja z opery „La forza del destino* Yerdiego,

0 wojnie narodowej w  Polsce
ro k u  1831.

Od batalii pod  Ostrołęką do końoa w ojny 
Napisał 

Reitzenhelm Józef.

(Ciąg dzlszy.)
Obecność nieprzyjaciela na lewym brzegu 

Wieły, rokowała wielką batalię, armia nasza 
wyglądała jej z niecierpliwością, pułki musztro­
wano na pobliskich łąkach i polach. Po dywi­
zjach uformowanych w czworoboki odbywały się 
parady kościelne. Jenerałowie przemawiali do 
oficerów i żołnierzy, zapowiadali zacięty bój; a 
opierając się na znanej waleczności i poświęce­
nia wojska, zapowiadali pewne zwycięztwo. —  
W naszej dywizji przemówił Kazimierz Ska­
rżyński; po skończonem nabożeństwie, po śli- 
cznesn kazania pałkowego kapelana zapowiadał 
bliską walkę i zupełne pobicie nieprzyjaciela. 
Okazał się niesłychany zapał. Niezawodnie tyle 
ożywiające przepowiednie byłyby się ziściły, gdy­
by nas poprowadzono na Moskali. Nieprzyjaciel 
stał w bliskości, a wojsko polskie mogło ze swych 
pozycyj wpaść na niego lada chwila siłami zkon- 
centrow&nemi.
, Dnia 29. lipca Paszkiewicz był zajął Kowa- 

V/ila t 1 .żurawiew  stanął pod Łowiczem. 
?  a armia moskiewska. Forpo- 

czty pod Phalenein były posunięte kn Rybnie,
zegu Bzury> Nasze ztraże przednie stancy na prawym brzegu rzeczki.

/•ioia bliżej obozom nieprzyia-
melaspostrzeion0, żerna krótszą drogę pSe*

«  iak my- Łatwo tedy r^ g ł
A o  H f  Warszawą a wojskiem poiskiem.
Dnu pozycje- D“ ia 5- sier-
nvm BoiimnSi t 8tanflła w powyżej wymienio-

1Sattaider P<«°8ta* z ka- rją na forpocztach opossezonego obozu, na­

przeciw Moskali, stojących z tamtej strony Bzu­
ry. Dostając rozkaz do marsza, zdawało nam się, 
że batalia nieochybna, a tn znowu kazano sta­
nąć obozem. Był to dla nas wielki zawód.

Po dwóch dniach powtóre zawitała nadzieja, 
wojsko maszeruje w szyku bojowym kn Nieboro- 
wi, zajętemu przez Moskali. Za przybliżeniem 
się naszej awangardy, zostającej poa dowódz­
twem Romarina, Paszkiewicz cofając się do Ar- 
kadji, staje za Bzurą tn łatwej do przebycia.

Pamiętam z jakim entnzjazmem witano 
Skrzyneckiego, przelatującego z sztabem koło 
rozwiniętych szwadronów i batalionów. Okrzyki 
i wiwaty rozległy się po ogromnych polach, za­
jętych przez nasze zastępy. Ale po kilku strza­
łach działowych dających się słyszeć od strony 
Nieborowa, powstrzymano pochód wojska nasze­
go i jeszcze tego samego wieczora otrzymało 
wojsko rozkaz powrotu do miejsc nie dawno 0- 
pnszczonych.

Piąty pułk ułanów został przez całą noc 
jako grandgarda w samym dworze we wsi nie­
daleko Nieborowa. Trzymał się w ukryciu, albo­
wiem nieprzyjaciel mógł przybyć lada chwila od 
strony Arkadji. Pułkownik pozostał osobiście 
przy samej placówce, naprzód wysuniętej.

Rozczarowanie było niesłychane; najgorli 
wsi stronnicy naczelnego wodza nie stawali dłu­
żej w jego obronie. On sam tłómaczył swą czyn­
ność niezmiernie silną pozycją Paszkiewicza, 
stojącego za bagnami. Wprawdzie błota znajdo­
wały się przed nami, ale zdawało się że były 
do przebycia.

Na początkn marsza naszego odebrałem roz­
kaz wyegzaminowania bagien w stronach gdzie 
w swym pochodzie nasz pułk się zatrzymał. By­
łem dodany oficerowi sztabowemu; szło o pe­
wność czy tamtędy mogła przechodzić kawalerja 
i armaty. Wprawdzie nasze konie grzęzły co­
kolwiek, lecz przeprawa temi błotami dla kon- 
niey zdawała się możebna. Podług mego towa 
rzysza, to artylerja też mogła przechodzić, to 
jest za pomocą faszyn. W ięc tu marsz był do

uskutecznienia. Nie wiadomo jakie raporta Skrzy­
necki odbierał z innych stron, może w owych 
miejscach przeprawa była trudniejsza.

Mówiono również o innych powodach, stoją­
cych na przeszkodzie stanowczej batalii. Chodzi­
ła wieść, że obce gabinety radziły, aby losu szczę­
ścia nie stawić na jedną kartę. Obiecano, że 
niektóre rządy zajmą się wkrótce sprawą pol­
ską. Mówiono dalej, że ostateczny reznltat walki 
niepewny, i że przegrana batalia dobre chęci 
rządów zniweczyć może. Oioby, świadome ówcze 
snej polityki, utrzymywały, że takie były rze­
czywiste powody nieczynności Skrzyneckiego.

Armia napo wrót stanęła pod Bolimowem, 
znajdując się również jak pierwej w wielkim 
kłopocie, lecz struna została zerwaną. Znikło 
zaufanie, które dotąd n wieln dla naczelnego wo­
dza trwało. Ustąpiło przed niezadowoleniem po- 
wszechnem, uczucie rozdrażnienia zastąpiło ule­
głość, jaką z poczucia powinności dotąd dla Skrzy­
neckiego wojsko było zachowało. szeregach 
dały się słyszeć liczne głosy, że wypada konie­
cznie zmienić naczelnego wodza. Rząd narodowy 
wziął się bardzo niechętnie do tej zmiany ze 
wszech stron wymaganej. Większość jego człon­
ków była osobiście zaambarasowana, a miała do 
tego swe ważne powody. Podlegała również 
wpływom zagranicznym, i z tej przyczyny nie 
popychała Skrzyneckiego do stanowczych wojen­
nych kroków, tak, jak powinna była uczynić. 
Na końcu członkowie rządn przybyli do Bolimo­
wa. W dworze, obok naszego obozu, zaczęto na­
rady, trwające dni ośm. Powołano na nie wybi­
tniejsze osobistości sejmn, jenerałów, jakoteż inne 
znakomitości.

Rozbierano położenie obecne i sposoby za­
radzenia ma, projektów przedstawiono niemało; 
albowiem radzących było bardzo wielu, a niemal 
każdy przyszedł ze swoim.

Baza jednego zaszło nas kilku oficerów z 
piątego pnłku ułanów do dworu. Na dziedzińcn 
było mnóstwo oficerów wszelkiego stopnia i bro­
ni. Ogromna ich większość oświadczyła się gło­

śno przeciwko Skrzyneckiemu. Zaledwie że gdzie­
niegdzie slaby głos za nim przemawiał. Ojcowie 
ojczyzny radzili w dworze o losach narodu, a z 
drugiej strony na zewnątrz odbywały się formal­
ne sejmiki wojskowe, rozbierano swą drogą co 
wypada zrobić, jak zaradzić nieprzyjażnym lo­
som ojczyzny. Nie przemawiały do nas podobny 
zgiełk i widowisko, bo w piątym pułku ułanów pa­
nowała subordynacja i porządek; ż^den z ofice­
rów też więcej nie powrócił do dworu. Nie mo­
żna jednak było powiedzieć, że prowadzenie woj­
ny nas zadowalało, owszem byliśmy bardzo za­
smuceni kierunkiem, jaki wzięła kampania osta- 
tniemi czasy. Znając jednak naszą powinność, 
nie spuściliśmy takowej na chwilę z oczn, zacho­
wując w ten sposób do samego końca w naszym 
pnłku rygor i porządek wojskowy.

Z powoda wielkiej ilości wojska, zebranego 
pod Bolimowem, dowóz fnraża został bardzo u- 
trndniony; nie dochodził regnlarnie. Z tego po­
wodu zabierano po dworach i 1 warkach za bo­
nami owies i siano; czasami rekwirowano nawet 
inne zboże. Podczas pobytu naszego w tym obo­
zie byłem wysłany trzy razy, aby dla pułku fn- 
rażować. Skoro rząd lab przedsiębiorcy robią a- 
kłady z właścicielami, aby ci dostarczyli potrze­
bnego furażu, wtedy odbywa się rzecz w porząd­
ku. Inaczej się dzieje, skoro kawalerja zostaje 
wysyłaną po dworach. Pomimo najlepszej chęci i 
baczności, trndno zapobiedz pewnemu nieporząd­
kowi i trwonienia. Nawija się jeszcze ta uwaga, 
iż przy takich rekwizycjach żołnierz się łatwo 
rorpnszcza. Jest to obowiązek delikatny, wyma­
gający wielkiej oględności w wykonaniu. Tacowy 
zawsze powinien być powierzony oficerom i żoł­
nierzom pewnym.

Narady we dworze pod Bolimowem trwały 
ciągle. Rząd narodowy razem z wielką liczbą 
doradców nie mógł się zdecydować na wybór na­
czelnego wodza. Niektórzy z członków rządn, 
podzielając zdanie i widzenie Skrzyneckiego, 
mieli zamiar utrzymania go przy komendzie, co 
było niepodobieństwem. Lecz rzeczywista przy­

czyna zwłoki leżała w trudności zastąpienia go. 
Mianowanie nowego dowódey w okolicznościach 
tak trudnych —  było rzeczą nie łatwą. Nie wi­
dziano nikogo, któremn można było powierzyć 
buławę Byli młodsi odważni i śmiali, odznacza­
li się wprawdzie znajomością sztnki wojennej i 
poświęceniem. Nie stanęli jednak dostatecznie 
na widowni narodu i wypadków, aby im powie­
rzono dowództwo naczelne. Co do wielu jenera­
łów dawniejszych, ci pomimo zasług osobistych 
nie przedstawiali gwarancji skutecznego działa- 
łania.

Przybycie jenerała Dembińskiego do War­
szawy położyło koniec niepewnościom. Cudowny 
powrót dał mu wszelkie prawo do przewodni­
czenia armii. Wieczorem po batalii pod, Ostrołę­
ką, wysłany z legią poznańską na Litwę, dotarł 
szczęśliwie na miejsce przeznaczenia swego, bie1- 
rze riz ia ł w największej części bitew stoczo­
nych. W  owych częściach dawnej Polski pow­
stanie zostało zgniecione ogromną przemocą po 
jego npadkn Giełgud dowodzący wojsk polskich 
i Roland mając zuaczniejsze siły wkroczyli dó 
Pras. Trzeci z nich Dembiński mając wiarę w 
sprawę narodową, zarazem nlając swym podko­
mendnym, postanowił wrócić do Polski. Przy­
prowadził z Litwy do Warszawy cały swój hu­
fiec składający się częściowo z wojska regular­
nego, częściowo z powstańców litewskich. Dy­
wizje moskiewskie zastępywały mn ciągle dro­
gę —  czasami miał ich również po za sobą.*. 
Walczył niemal co dzień z nieprzyjacielem. Roz- 
maite dywizje, z któremi nieustannie się ncierał 
liczyły razem najmniej do 30.000 wojska. Ale 
tyle przemagające siły nie zdołały pobić Dem­
bińskiego —  nie mogły go też zatrzymać. W>1 
ten sposób maszerując 75 mil polskich, nie tra­
cąc jednej armaty, przyprowadził swój korpusik 
liczący 6 500 ludzi bezpiecznie do stolicy. Pt 
takich czynach bajecznych opinja publiczni 
wskazywała go jako następcę Skrzyneckiego; o 
gólny głos został potwierdzony wyborom r»|d 
narodowego i sejmu. (c. d. n.)
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Dla dogodności «zanownej publiczności 
wydaja iię karty abonamentowo na ciepłe 
kąpiele, przez c# naetąpuje

z n a c z n e  z n iż e n ie  c e n y :
/  bonament na 6 kąpieli złr. 7.
Abonament na 12 kąpieli złr. 12.

Czy«tość;  wy )da i elegancja nie po- 
zostaTiają nic do życzer!a.

W a ż i i e

dla panów  w iaścicili gorzelń.
'>j j owodu zawodu otrzymania poiady, którą 
m i bardzo rzetelni pauowie od marca przyrze­
kli a jeizcze do tego czasu nie nadali, .  su­
szony jestem, polecić się jako zdolny go­
rzelniany, egzaminowany nadzorca paro­
wych machin, w budowaniu aparatów; z 
robotą kotlarską, dobrze obeznany i tako­
wą sam wykonać mogę, poszukując odpo- 
w.edniej posady. Adres pod F. L. poczta 
Myślenice.

f ^ ł i ł r t n n o  z lonm PorĄ ® g t > , 
mówiącego po polsku 

ba

4100 1—2

Konlczsrka.
U mechanika Jana B&yera w U- 

laezkowcacb, poczta w miejscu, jest gc 
t< wa koniczarka (młocarka do koniczy­
ny) wlaendgo wynalazku poprawna do 
sprzedana. Przy dobrym rydatku może 
dziennie namlócić do dwóch korcy czy­
stego ja m a  koniczyny. 4113 1— 1

Zaraz do najęcia
D W A  frontowe pokoje
pizy ul, TEATRALNEJ 1. 16 z kuchnią 
lub bez niej. W razie życzenia z usługąl 
opalem, k<kwą i herbatą. Bliższa wia-i 
domość na 111 piętrze tamże.

G K O H O N  kieszonkowy 
z zestawionemi różnicami czasu, po­
między południkiem lwowskim, a 
południkiem innych stolic enropej- 
skieb, amerykańskich i azjatyckich 

s z tu k a  3 5  ce n tA w .
Na prowincje posyłka odwrotną 

pocztą 4099 2— 6
J ó s e f  W ei“  

zegarmistrz, Lwów, Rynek 25
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Ŵeia larami!
Na zabawy tańcnjące poleca 

się niezmordowanie i ochoczo gra­
jący na fortepianie. Zgłoszenia u 
p. S cliS n u  nauczyciela tańców 
przy nl. Wałowej lub p r z y  u l. 
O s s o l iń s k ic h  N r. 3 .

• • • • • • • • •  I M H t H f i

niemiecku, przyjmę do 
hnrtowcego na F.~atyke.

J A z e f  K l e i n , w e  
Kaimirzowska 1. 28.

mego bandlu 
4080 1—8 

L w o w ie  ul

00000)0000
C h u s tk i zimowe wełniane 
P l s id y  męzkie 
S za le  1 s s a l ik i  
C h u s tk i włóczkowe w różnych 

kolorach i wielkościach 
P o ń c a o c h y  flanelow. i wlóczk. 
P o ń c s o c h e  Iziecinne w róż­

nych gatnnkach 
K a m a a z y  włóczkowe, ozarne 

i w kolorach.
' K a m iz e lk i  włóczko i 

K a ft a n ik i  flanelowe włócz.
I S p o d n ie  1 s p o d e n k i  

S p ó d n ic e  włóczk. i flanelow. "] 
I S k a r p e tk i flanelowe i włócz. | 

białe bawełniane i kolorowe 
i w wielkim wy b o r z e  poleca

HANDEL PŁÓCIEN 
i TO W AR Ó W  MIĘSZAN YCH

Kowalski i Meyer
i Lwów, Rynek 1. 26.
Pm5 i —?

K S I Ę G A R N I A

B .  C a s s i n s a
w Warszawie 

i w i t ł o  w y d a la : 
p ia n y  i  w z o r y  ogrodów do po­

trzeb naazych ziemian zaitoiowane przez 
St. Jasińskiego. Wydanie bardzo oz- nbnt 
z 16ma ciarnemi i kolorowanemi tablicami 
planów i kobierców kwiatowych. Cena ri. 
8 W

W y k ła d  p o p u la r n y  nauki go- 
ipodarnwa wiej *k i ego Schlipfa z 314 figa­
rami v  tekzeie. Dzieło nwiińczone nagro­
dą ke" 1 :ur«ową_z 8go wydaiea niemieckie­
go przełożył Wł. No«kow»ii. Cona r«. 4.

Nabyć można we wsnyitkieh kelę- 
garniath. 4075 1—3

Bn'.- Kzniai. także 
|3644 1 -3

Kupna spekulacyjne
nr giełdzie na wspólny rachunek z 
wkładką tylko od 6 0 - -100 zł. załatwiają 
się najrzetelniej za pośrednictwem

jL e n ih o te  $ ' Co.
B a n k - n. W echslergeschftit,

we Wiedniu, 
Kdmthnerstrasse Nr 45. 
Dokładne objaśnienia zawierają na 

sze prospekta, które przesyłamy i żą­
danie bezpi.tnie i franco. Wezystkie 
sawód bankierski i wekslarskiwchodzące 
czynności wykonujemy najrzetelniej i naj- 

za zaliczoniem.
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na Gwiazdką i Nowy rok 
poleca handel

F“ydr. Schubutha i Syna
we Lwowie, Rynek 45.

Na żądanie ./ysyła szczegóło 
we cenniki. 3688 1—6

I

J. Kordeckiego I O św iadczenie.
w Z ł o c z o w i e  | 2  powodn rozszerzanych wie

poleca , ści, iż w skutek zastępstwa praw-
przy nadchodzących Swiętacn nj-ch interesów do prowadzenia

r " m  przyjmować nie m ogę; oświadczam,s k l ,  L i k l e n r  1 R o o o l i o y  osobliwie f  i i  t ■ ■ .
K A W Ę  pół k:l< od 90 d ) 1 złr 4 uf. ie  m0Ja 10 lat we Lw ow ie lSt- 

w najlepszym gatunku. niejąca k a n c e l a r j a  a d w o k a e
a ® *  F i n a  k a  znajduie się w r a t n s z n  na

francuskie, reńskie, węgierskie i au strjac-^ '

k a ś « W  i n a j d o S k l l w y  «  
ś  m i e r z  a t r w a l e  i na tycŁ  
o ia a l  s ł a w n y  p a r y  i / k i :  

n a w e t  w  t y c h  w y p a d k a c h ,  g d y  
i a d e n  i n n y o i e  s k u t k u j e  eroa**k 

F i k .  40 i 6 0  c t .  —  W e  L w o w i e  w  a p t e c e  P .  M l  
k o l i i M O h a -  W  S t r v j a  a p t e c e  Z .  D r a g o w a k i e j o
■ 83 l 7—11

Bul zcoów
* L IT O N “

Nałóg pijaństwa!
cierp ion ii żołądka. Także listownie leczę 
według mojej 311etniej metody. Honora­
rium 10 7.1. w łącznie z lekarstwem. Dr. 
med. HEYMANŃ, Berlin S W. 35 -7

I Wskutek podwyższyć się mają­
cego c 1 a

H A N D E L

Karola Ballabana
nie można wydać cennika towarów 
kolonialnych przed styczniem 1879.

Zaopatrzywszy ale mój h; udel w 
znaczne zapasy towarów, od których 
cło podwyższone będzie, polecam 
mój magazyn, w którym aż do koń­
ca grudnia wszystkie te towary oo 
stałych i umiarkowanych cenach sprze­
dawać będę. Po tym czasie nastąpi 
przy k a w i e  podwyższenie ceny o 
12 centów na kilo, a przy h erD M - 
cie o 30 centów na kilo.

Zwracam zatem uwagę szczegól­
nie tych szanownych odbiorców mo­
ich, którzy używają proszek her­
baciany, że i ten artykuł mimo 
swej nizkiej ceny temu samemu pod­
wyższeniu cła podlegać będzie jak 
herbata. 3052 5 —12
Zapas herbaty 7001. kilo, 
Zapas kawy 8 0 0 0  kilo.

Rozporządzenie c. k. nrzędn pocz­
towego z dnia 1. listopada r. b, o- 
piewa- Za każdy pakiet ważący 5 ki­
lo (10 flinty opłaca się na wszystkie 
odległości tylko 30 centów.

Zwracam nwagę na to rozporzą­
dzenie, ułatwiając* sprowadzanie to­
waru doborowego i taniego.

kie osobliwie negy'auer, zieleniak i sza 
tnordny od 60 cnt. do 1 złi. za bntel kę

Do kopania nafty
w pobliżu kolei Tarnowsko-Lelnchow- 
skiej poszukuje s!ę

w s p ó in  k a
>bvnajmnionego i ze stosownym kapi­
tałem. Zgłaszać się po Wgo J. Temau- 
ka w Szczawnicy. 4o98 2 - 4

piętrze nad ffiiejskieni muzeum 
i nieprzerwanie przyjmowała i t rzyj 
muje interesa prawne do załatwienia
4095 2 - 3  Di. Juliusz Popiel

Adwokat krajowy i Syndyk 
ki st. miasta Lwowa.

"Wyroby z labryk krajowych I pj
K oce, Sukna  Łańcuckie VL
B u n d y  do podróży | |
Sukieune B u ty  myśliwskie i do podróży 
B a sy  do m a s z y n  ze skór najlepszych w różnych | J 

wielkościach. ^
ig ) Oliwa  do maszyn i Smarowidło  jakoteż | |

gu rty parcianne  silne
poloca

Richtera c nadworna księgar­
nia nakła o w . w Lipsku

przesyła na ifranko *ane zażądanie 
bezpłatnie i f.-anko W y c i ą g  ze 109 
wydania 3S0ł!.iL 2 ?
, ,J ra  Airy metody naturalnego 

leczenia1',
zawierz,^cy liczne świadec‘ wa szczę­
śliwie uleczonych według tej metody.

Dla własnego dobra powinien sobie 
każdy wyciąg ten spro-adzić.

T  A  U l A f t  cukierki z owocu rozwal- 
x  n i u n i t  nlająeego p r z e c i w  ZA
F W n T P T M  TWARDZENIOM, .Hemo xl.z-LrA O U i rot-<jomj Migrenom. Lara-

r j - r i l l n n  dny  * przyjemny środek 
v j  1 111U I1 dla dzieci. W  Paryżu ulic* 

Grammont, 25, we Lwowie aptece p 
Krzyżanowskiego 3452 1—62

4102 2 3

u  a  s i o i

[h> Podarki na Gwiazdkę l i
G łów ny magazyn

KAROLA LAMA
Ekspedytor

K G r ł ó w n y   ̂ k ł a d

Teofila Łuckiegr
p o c z t o w y ' z kaucją, mogący s 'ę  wy­
kazać chlubuemi świadectwam i, poszu ­
kuje natychmiastowego umieszczenia.

Łaskawe zgłoszenia przyjm uje pęd 
lit. S JV p. r. Jarosław . 4101 2 3 (̂Ł'‘10 ct

y  w e  Lw ow ie  p lac  Halicki I. 15. (w gm achu B m ku  hipotecznego) w

\ 3 S Z X Z X Z K Z t C :X  z * z * z k z k z k z k 9

>2

S K Ł A D  G Ł Ó W N Y

Herbat chińskich
Juliusza (irossego

w  K r a k o w i e
poleca zawsze świeże gatunki her- 
oat wyborowych od najtańszych 

cen począwszy 
Wysiewki złr. 1 20, 1 60 i 2 za 

61 kilo.
F r a n c o

wysyła się zamówione najmnńj 
21/, kilo herbaty i dodaje się '/, 
lilo tytułem rabatu. 4933 3—3 
Za dobroć herbat handel ręczy.

D la  z d r o w ia .

U l id
D la toalety.

X  T H  I V

W  skutek podwyższenia eta, od nowego roku, będzio K a w a  o 
H e r b a t a  o 24 ct. na kilogramie droższą — polecam zaopatrzenie 

swych potrzeb po tanieli cenach:

Ceny za 
pól k i l } 

po cnt. 72
.  n ^
„ * 84 
.  ,  88 
a ,  88
a a 92 
a .  94 
.  .  94
„ -  98 
i  „ io i  
.  .  104 
.  a 104 
.  „ 35

H E R B A TA
N

l a  A l W  A
Rio pospolita żółta : . .
Santos żółta czysta . . .
Portorico zielonawa . . .
Malabar zielona drobna

„ perłowa zielona drob.
Kuba zielona gruba . . .
Moka arabska mocna . . .
Ceylor nrzednia. . . . ,

„ hkjp.zedniejsza . .
S'; Jago di Cnba mocna 
Jawa złotawa aromatyczna .
„amaika mtjprzeci nejsza . .
Kawa B rA k a  (Cytorja)

- Itjzy kupnio towaiów za gotówkę w kwocie nad 50 zł. odsełain towary
kolejtą franco do ostatniej stacji lub też opuszczam » ceny 3 pret.

Sprowadzanie pocztą jest najodpowiedniejsze w pakietach w wadze do 
5 kilo - gdyi porto pocztowe płaci się jednakowo od p ó ł  do 5 k ilo  po ł9  ct. 
no najdalsze odległości. 3671 2 ?

S i.J U fa r k io tr ic s

Ceny za 
pól kilo

1. Taszu żółto kwiat. arom. ztr. 4 40 i
2. Jantojczan biało kwiat. „ 3'f:0 j

„ 3. Nandżyn czarna aromat. „ 3'-
„ 4. Souchong „ „ „ 2 -50 j
„ 5 Congo familijna . . . „ 1 0 0 ]
„ 6. Wysiewki z herbat . . „ 1 10 j
„ 7 .  „ z  najlepsz. herbat. „ 1 4 0 1

P o w y ż s z e  r o d z a j e  p a k o w a n e  w  p o j e d y n -  \ 
c i y c h  t o r e b k a c h  p a p i e r o w y c h j ł ą w a ż o n e  p e ł -  I 
np j w a g i  p o t  k i l o g r a m a  b e z  p a p i e r u -  [ j

N a s t ę p n e  r o d z a je  w  o r y g i n a l n y c h  d r e w -  j 
n i a n y c h  s k r z y n e c a  a c h  w  c y n i e  o p a k o w a n e .

N. 8. Souchong grubsze listki „ 3 601
_ 9. „ młode listki „ 4’501

w e  L w o w i e ,  M ^ m U e k i t  B f r .  6 .  
poleca w największym wyborze:

Lalki porcelanowe, woskowe, gnmelastyczne w koszulkach 
lub elegancko modnie ubierane, wołające papa, mama, wć- 
zeczki z lalkami, kuferki z lalką i garderobą, saloniki i k u ­
chenki urządzone, sklepy, stajenki, szopki, komódki, kre- 
densa, konie na kółkach i na biegunach, velocipedy, budow­
nictwa, figury geom etryczne, latarnie m agiczne, obrazki 
sześciościenne, parkiety, strzelbki, pałasze, czaka, bilardy, 
teątra, panoramy, gospodarstwa, arki Noego polowania, wsie, 
miasta, jarmarki, meble, serwisy, menażerie, żołnierze, 
wojny itp. —  ( » r j  t o w a r z y s k i e  d l a  d z i e c i  i  
d o r o s ł y c h ,  l i c h t a r z y k i  l u s t r o w e  i  o z ­

d o b y  11 a  d r z e w k a ,
Zlecenia zamiejscowe załatwiam odwrotną pocztą , ręcząc za 

towar doborow y i ni/.kie ceny. 4096 .4 -1 1
Cenniki na zadanie franko z wszelka dokła biościa.

1

Żołądek, 
krew, 

g ł o w a .

l ^ a j . e p s z y  ś r o d e k  
przeciw nudnościom , ckliwości , 
bolom żo łąd k a , dyareji, bolom  

zębów i t. d.

U s t a ,
zęby.

s k ó r a .

ryborny środek żołądkow y.
Uś

J ak o  w;
Jśm icrza jący  k a rcze .

J ak o  tyn k tn ra  na zęby i woda do nst.
Jako środek toaletow y. 

aJak o napój orzeźw iający. 35 2 6—12

Cena flaszki 50 ct. Prz- wysyłkach pocztowych, 
dwie flaszki 1 zł. lO et.

wysyłając najmniej

Medal zasługi na wystawie krajowej 
we Lwowie 18 7 r.

Pierw sza krajow a

PERFUMERJA
JANA IHNATOWICZA

magistra farmacji 
Lwów ul. Kopernika Nr. 3.

Najuprzejmiej polecam Szan: Pu­
bliczności mo)e właane wyroby, k tó ­
re zostały odszczególnione medalem 
zasługi na wystawie krajowej 1877 r.

Wyborne wody kolońs d La- 
weud‘ we. Ambrowe, perfumy jako to: 
Jaśminowe, rezedowe, heljotropowe, 
pacznlowe, fijołkowe, Ess-bonqnet, 
Milleflenr itp., -łomady chinowa na 
wzmocnienie włosów, itewska z bar-' 
dzo przyjemnem zapachem, wody do 
płukania nst, mydła toaletowe i śro­
dki do wywabiania plam. 3806 6—?

Główny skład dla Austro-Wogier: we Wiedniu u P h ilip a  N ensteiu ,
aptekarza c u m  h e li. L e o p o ld , Plankengasse 6.

Skład we Lwowie w aut. p. Zygm. Ruckera.

2*2z*Z 2*3

KAWA,
HERBATA,

CUKIER,
RUM,

najlepsze i najtańsze bezi p-ze. znie tylko n

W ilh e lm a  AD AIKA we Lwowie
3404 10 ?

I

R Y SZA R D A  F A R R IN G T O N A

G ra is s e  o f  Canada
TiusiBCJB amerykańsk d o  skór. 

obu - f a  i  u p r z ę ż y
uwieńczony 5 medalami w użycie zopro- 
w całej armii angielskiej i amerykańskiej 
przewyższa taniością i doskonałością wszyst­
kie dotąd znane i używane łuszczę, czyni 
skórę zupełnie miękką, nieprzemakalną, 
chroni takową od pękania i rdzy wilgo- 
cianej, przezco przezco podwaja trwałość 
obuwia, szczególnie w ftłotnei i zimowej 
porze roku i staje się śroikiem znacznej 
oszczędności. Tłuszczu tego paszka blasza­
na wagi */, kilo dostateczną jest dla je ­
dnej osoby ua cały sezon z mowy.

Poleca się tłuszcz ten szczególniejszej 
uwadze c. k. armii, iandarmerji, straży fi­
nansowej i ogniowej, pp. gospodarzom my­
śliwym, jako A  wszystkim osebom, ktć 
rych zajęcia wymagają nawes podczais nie­
pogody pozostawać i chodzić na wolnem 
powietrzu. 4 41 4 4

1 puszka blaszana wagi 1 kilo złr. 2.20!
1 n * » * / * » »  1-20|
1 n n n I* i> » -J®|
J w n » / s » »
1 kilo bez p u s z k i ..........................  l.eO,

Przy jednorazoweji zamówienia od 
2 kilo zacząwszy, posyła się pocztą franl 
do każdej miejscowości. ,
Główny 'kład dla Galicji i Bukowin,, we 
Lwowie, obca Sobieskiego 1. i ., przy kan-j| 

torze A r n o l d a  W e r n e r M

Ś w i e ż y  t r a n s p o r t y

Dywanów angielskich, 
kap gobelinow ych ,  chodników, 

stołowej bielizny, firanek,
£  B ie liz n y  d a m sk ie j i m ę z k ie j ,^  

płócien, schirtingów, chusteczek do nosa itp.
otrzym ał i poleca po najumiarkowańszyeh cenach

M A G A Z Y N  4071 3 -4

J. D1 E Z Ł E R A  & SYNÓW
przy  placn  kapitulnym  Nr. 2 w e Lwowie.

P r z e s t r o g a !
Co raz częściej powtarzające się podrabiania z w ł a ­

s z c z a  przez sąstadi^jfce z  nami kram y, na-
Bzycli enwelop, etykiet, oraz sposób pakowania herbaty, 
zmusza nas przestrzedz Szan. Publiczność, by posyłając z: 
kupnem herbaty służących, zwracane uwagę czy opakowa­
nie takowej jest marką z naszą fiiruią opatrzoue.

Każda paczka herbaty nieopatrzona nas?ą firmą, nie 
pochodzi z naszego handlu. 6386 2 - 6

Z szacunkiem
F R Y D E R Y K  SCHUBUTH i RYN, 

G łów ny sk ład  herbaty w e  Lw owie.

Handel założony w roku 1789.

O d wielu lat dośw iadczony środek dla

cierpiących na gościec, reumatyzm 
i cierpienia nerwowe,

wszelkiego rodzaju, jako to-, na bole nerwowe i reumatyczne, tudzież na 
rwanie w twarzy na migrenę, rwanie w uszach, reumatyczny ból zębów, bole 
w krzyżach i stawach •-wanie w członkach, bole w biodrach (Ischias), rt ma- 
tyesne efektacje serca, przeciw kurczom w żołądku t spodnich częściach cia­
ła, powszechn u osłabieniu ciała, drżeniu, osłabieniu muszkatów, bolom 

w zagojonych ranach, porażeniu itp. skutkuje przez aptekarza
J . £  erbabny we W iedniu preparowany

N e u r o x | lin ;

L. 415. pr.

Na podstawie uchwały Rad; 
miejskiej z dnia 28 listopada 1878. 
rozpisuje się niniej^em konkurs na 
posadę Dyrektora miejskiego Zakła­
du Sierót we Lwowie w VI randze 
etatu służby miejskiej z  płacą rocz 
nych 600 złr. w. a. tudzież rolnem 
pomieszkaniem wraz z opałem, i do­
datkiem pięcioletnim po 1U0 złr a. w.

Posada ta nadaną bądzie pro 
wizoryczpie na jeden rok, a stabi 
lizacja nastąpić może po upływie 
tego czasu w miarę okazanego u 
zdolnienia. 4119 i—3

Zadaniem Dyrektora jest iako 
organ wykonawczy Rady miejskiej 
i działającego imieniem Rady Ko 
mitetu, prowadzić cały zarząd wew 
nętizny Zakładu pod względem e 
konomicznym i pedagogicznym. Bliż 
sze obowiązki Dyrektora określa 
odrośay regulamin zarządu Zakładu.

Starający się o tę posadę zech­
cą do 10 stycznia 1 8 7 9  wnieść 
swe podania do Prezydjum Magi 
strata, i załączyć dowody potrzeb­
nej kwalifikacji, oraz wykazać się 
z dotychczasowego zatrudnienia.

Od Prezydjum Magistratu 
król. stoł. miasta Lwowa dnia 

7. grudnia 1878.

Neuroiylin nżywa się do wcierania i objawia swoją hole uspakajającą 
skuteczność zaraz po użyciu, nawet w wypadkach zastar tych, gdzie nie po- 
magają żadne narkotyczne środki, przynosi wkiótce ulgę. Nadzwyczajną skne- 
czność tego preparatu wypróbowano w cyw ilnych i wojskow ych szpita­
lach w wypadkach najaporczywszt-go gośćca i reumatyzmu,, a w prak­
tyce od dawna zyskał ten środek wzięcie. Neuroiylin pod względem pewn_ h 
i niezrównauych skutków jest niezawodnym, tiego dow.dzą mnogie najrzetel­
niejsze świadectwa sławnych profesorów i lei arzy r kraju i zagranicą, tn- 
dzież listy dziękczynne tych, które mn swe wyzdro-rienie zawdzięczają.

Do pana Jnliosza Herbabny, aptekarza we Wiednia.
Upraszam o łaskawe przysłanie »  flaszek Neurrniylin, mocniejszego ga­

tunku, gdyż tenże mojej żonie, od 6 lat cierpiącej na gościec tak dale. 
że chodzić nie mogła, oddaje bardzo dobre usługi, wszystkie bowiem dc 
tąd niywanó lekarstwa nie odniosły żadnego skutku. Zaraz po czwart.m na- 
tareiu zniknęły zanełme gwałtowne bole w nogach i pokazało zię znaczne 
ułatwienie w chodzie; chcemy pilrie dalej ożywać ten przewyborn; r środek itd 

Stacy kolei żelaznej Jurdani (Pobrzeże) 7. kwietnia 1878.
Józef L a m - t O w l c ,  naczelnik ztaeji.

Ceny flakonu (zielono opakowany) 1 zŁ gatunek mocniejszy (różowo o- 
pakowanu) 1 zł. 20 c., przy wysyłkach pocztą 20 cł za opakowanie.

GLÓira jkłi— wysyłkowy dla prowincji: we Wiedniu, apteka „zum 
Barmherzigkeit" J . H e rb a b n y , Neubau, Taiierstrasse Nr. 90, róg Neu- 
stiftgasse.

Główny skład dla Ga'icj' we Lwowie w aptece pod „Srebrnym or­
łem" Zygm. Ruckera i w apt. Piotra Mikolasza, w Krakowie w apt. 
Ernesta Stockmara, w Brzeianach w apt B Dembińskiego, w Czer- 
niowcach u Golichowskiego, w Jarosławiu u J. Rohma, w Suczawie o 
N. Karaczewstiego. 3487 3— 14

Tylko za && ct.
najnowszych 17 zabawek dla chłopców i dziewcząt każdego wieku i stanu , po­
między temi istotnie pyszne i efektowne przedmioty, które wyprawiają wrażenie.

N i e c h a j  k a ż d y  o i i e  r a o żn o a c i  p o s p i e s z a  z z a k u p i łe m ,  g d y ż  pó ź  n e j  n a d c h o d z ą c e  
z l e c e n i a  nie  b e d n  m o g ł y  r y c h ł o  h y c  w y e k s p e d j o w a n e ,  p r z y p u m o i a r a y  b o w i e m ,  że  t a n ió ś ó  
n a d z w y c z a j n a  e n a jd z t e  w i e l k i  o d b y ł .  N a b y ó  m o żn a  T Y L K o  Z A  95 c t .  17 s z l u k  c i e k a w y c h  
z a b a w e k ,  k t ó r e m i k a ż i e  d z i e c i ę  p i ę k n i e  b a w i ć  s i ę  m o ż e :  ea te  u r z ą d z e n ie  s t o ł o w  e z m e t a l u ,  
h a r m o n i k a ,  k o n i k  na  k ó ł k a c h ,  ‘ h a ło u  p o w i e t r z n y  do w z n o s z e n i a  s i ę ,  z u p e łn y  l e a l r ,  p iękna  
la l k a ,  b a r a n e k  a w e ł n ą ,  k a s a  s s z c z ę d n o ś c i ,  p u d e ł k o  z  k o ł n i e r z a m i ,  d j a b e ł c k  do  s k a k a n i a ,  
f tg la rz ,  g ł o w a  k r z y c z ą c a ,  p i ę k n a  k s i ą ż e c z k a  z o b r a z k a m i  <lla d z i e c i ,  g r a  w  d z w o n  i m ł o t e k  
p i ę k n a  t r ą b k a ,  p u d e ł k o  u r z ą d z e n i a  k u c h e n n e g o ,  s z k a t u ł k a  z lu s t e r k i e m  i s z p i l k a m i .

Wszystko razem kosztuje tylko 95 ct. dla wielkiego zbycia.

Tylko za 2 zi. 95 ct.
C a ł a  b i t w a  ż t l n i e r z y  p o d  S e r a j e w s ,  k a r t o n  z m e b l a m i ,  k a r t o n  z a p e ł n e g ó  u r z ą d z e ­

ni a  k u c h e n n e g o ,  p y s z n y  b a lo n  p o w i e t r z n y  z a a p i s e m  l i a l l o n  c a p t i f ,  p i ę k n a  g r a  w  c i e r p l i ­
w o ś ć  i z a t r u d n i e n i a  s i e b i e  s a m e g o  d la  c h ł o p c ó w  i d z i e w c z ą t  k a ż d e g o  w i e k u ,  p y s z n a  k a s a  
o s z c z ę d n o ś c i ,  s z k a t u ł k a  z d o b r e g o  d r z e w a ,  n a p e ł n i o n a  ti t r z o n k a m i  do  p i o r ,  o ł ó w k a m i ,  5U 
p i ó r a m i  s t a l u w e m i ,  p ę k u a  t o r e b k a  s z k o l n a  d la  c h ł o p c o w  i d z i e w c z ą t ,  k o s t k a  c z a r o d z i e j ­
s k a ,  n a p e ł n i o a a  b o n b o u a m i  i p r z e d m i o t a m i  u z d o b n e m i ,  p i ę k n a  la l k a  p a r y s k a ,  k i e s k a  n a ­
p e ł n io n a  m o a e t a m i  z t o t e m i ,  i s t o t n i e  p i ę k n y  z e g a r e k  r e m o n t e r  z p o z ł o c o n y m  ł a ń c u s z k i e m ,  
do n a k r ę c a n i a  b e z  k i u e a y k a ,  m e c h a n i c z n y  s k o r o p ę d ,  p o r u s z a j ą c y  s i ę ,  pta lt c u d o w n y ,  t r ą b k a  
z m e ta lu  b r y t a n i a .  z u p e łn i e  n o w a ,  g r a  k a r t  w  p a s y j a u s a ,  k s i ą ż k a  z o b r a z k a m i  d la  d z i e c i ,  
b a r d z o  z a j m u j ą c a .

Wszystko to razem kosztuje tylko 2  zł. 95 ct.

Tylko za 4 zł. 95 ct.
J e s t  to  c o ś  n a d z w y c z a j n e g o  w  s w o i m  r o d z a j u ,  p i ę k n e  l u s t e r k o  k i e s z o n k o w e  z o p -  

t y c z a e m  s z k ł e m  z c h i ń s k i e g o  s r e b r a  w t a z  z t o r e b k ą  c a  s z p i l k i ,  p a r y s k i  p t a k  ś p i e w a j ą c y  
W 'C z a r o d z i e j s k i e j  k l a t c e ,  n o w y  b a l o n  c a p t i f ,  k t ó r y  p o d n o s z ą c  s i ę  w p o w i e t r z e  g r a  j e d n ą  
a r j ę ,  p y s z n a  la l k a  z w ł o s a m i ,  b a r d z o  w i e l k a ,  z ż y w e m i  o c z y m a  i * m o c n e g o  k o r p u s u ,  ż e l a ­
zna  k u e h e a k *  a n g i e l s k a  z e a ł e m  n a c z y n i e m  i f a j e r k ą ,  z z u p e ł n e m  u r z ą d z e n i e m  h u c h e n -  
n e m ,  z w s z y s t k i e m ,  c z e g o  t y l k o  p r a g n i e  s e r c e  d z i e c k a ,  p y s z n y  f o r t e p i a n  z k l a w i s z a m i ,  
g r a j ą c y  n a j p i ę k n i e j s z e  m e ł o d j e :  A n  d e r  s e h o n e n  b la u e n  D o nau ,  L e t z t e  R o s o ,  p o w a b n y  ko -  
a z y k  p o d c z a s  s p u e e r n  ■ r o z m a i t e m i  h a f t a m i ,  c a ł a  b i t w a  ż o ł n i e r z y ,  d o b r z e  w  p u d e łk u  o p a ­
k o w a n e ,  k o m p le t n y  t e a tr  d o  u s t a w i e n i a ,  z w s z y s t k i e m i  d e k o r a c j a m i ,  z a s ł o n ą  i f i g u r a m i  do 
p r z e d s t a w i e s i a  W i l h s l m a  T e l l ,  p o w a b n y  z e g a r e k  z ł a ń c u s z k i e m ,  p i ę k n y  p a ł a s z  m e t a le  w  r,  
s t r z e l b a  L e f a u c h e u x ,  ł a d o w n i c a  ze  s k ó r y  l a k i e r o w a n e j ,  z a b a w n a  g r a  d la  z a t r u d n ie n i a  
a i e b i c  s a m e g o ,  p r z e z  p r o f e s o r a  G u ib e r t  f i l o u c h o n ,  n a j c i e k a w s z a  z a b a w k a ,  j a k a  dl a  d z i e c i  
w i e k u  s t a r s z e g o  d o t ą d  w y n a l e z i o n o ,  d z ie c i  m o g ą  d n ia m i  s i ę  n ią  z a t r u d n i a ć ,  n ie  t r a c ą c  o -  
e h o t y .  a n a w e t  s p r a w i a  w r a ż e n i e  na  d s r o s ł y c h ,  t u d i  sż  m a pa ,  u r z ą d z o n a  z r o z m a i t e m i  
p r z y b o r a i a i  do  p i s a n i a ,  f let c z a r o d z i e j s k i  p r z e z  s ł a w n e g o  M o z a r t a ,  k o s t k a  c u d o w n a ,  z a w i e ­
r a j ą c a  cu k ie r k i  i  p r z e d m i o t y  o z d o b n e ,  t u d z i e ż  tO  s z d ó b e k  na  d r z e w k o  w r a z  z 20  e l e k t r y -  
c z a e m i  ś w i e c z k a m i  na  d r z e w k o .

Wszyst :j to razem od góry do dołu, kosztuje razem jeżeli zamówienia 
wcześnie nadejdą _

4t zł. 9S ct.

li  i ~ n n T f i T i  l l l l l A i - m i l - i i  i i a T T n i i i i m i i m i i i i n i m n l l , . J

SZPRYCOWANIE
Z ROŚLINY MATICO 

P. G H I 1 I 4 F L T  e t  C le , Apkuarzy w Paryżu,
8 ,  u l ic a  V iv ie n n e .

Przygotowane z liści drzewa ru n ą cego  w  Peru. leczy szybko 1 niechybnie 
rzerzaczkl najuporczywaze i Taetarzalc. Apteka ttrimnult et Con— . d;a leka­
rzy, którzy m aja zwyczaj zapisywać balear .opaiwy za pamocą k.sjowa
toćol, przygotow uje p iz u lk i encjl Malico t balsom u I ai , y.

Pigułki te, nietylko że zawsze skutkują w  jak najkrótszym czasie, ale na- 
wot nie mają tyle nieprzyjemnej woni balsamu kopalwy.

Każdy flakonik opatrzony jest podpisem ś a r in iU D lt  e t  C om p.
O la unlknlena licznych fałszerstw 1 naśladownictwa żądać aby stempel 

rządowy francuzki koloru niebieskiego, stńsownie do prawa z K  Listopada 
1873, marka fabryczna i podpis GRIM A IILT et COMP. zńajdowały stą ua je­
dnej etykecie.

D otU ć m o in s  w  gł&wnycA aptekach w  POLSCE  i w  A USTRY1.

I I I U I U  M l  M l  I I I I  M M .UIM l»IUt
Skład we Lwowie

tylko
O p r ó c s  t y e h  o g r o m n y  s k ł a d  w s z e l k i c h  g a t u n k ó w  z a b a w e k  w  z a p a s i a .  L a l k i  « d  p o -  

j e d y n e s y e h  do  n a j l e p s z y c h ,  u b r a n e  la b  n i e  po c t ,  20 ,  5 0 ,  1 z ł .  do  26  z ł .  s z t u k a  ; z u p e łn e  
przy  b o r y  ż o ł n i e r s k i e  dl a  c h ł o p c a  d «  10 la t ,  j a k o  to  : k a s k a ,  s t r z e l b a ,  p a ł a s z ,  ł a d o w n i c a ,
t r ą b k a ,  b ę b e n .  W s z y s t k o  r a z e m  p o  z ł .  1.50, 2 .5 0 ,  3 .5 0 ,  4 de  5 z ł . ;  w y e k w i p o w a a i e  s t r a ż y  
O g n io w e j  z ł .  3 .5 0 ,  w  o g ó l e  k a ż d a  m o ż e b n a  z a b a w k a  e 6 0  p r e e e n t  t a n ie j  j a k  w s z ę d z i e .

Sprzedaż odbywa się od 30. października do końca grudnia w

Crosser Ausverkauf
d e r  u e n e n  S p i e l w a a r e n

we W ied n iu , Pcaterstrasse 16.

F u t r a .
EDWARD FISCHER

I O O O O O O O O O O O O O I
Publiczne oświadczenie!

W  skutek ucbwalouej likwldaq|i pierwszego międzyna­
rodowego handlu towarów, bęóanaatepuj.ąfe przedmio1"  ozdobne

tylko 5 złr. 4 0  ct.
Dobrze idący zegar bronzowy z białą emajlowaną tarczą, za regu­

larny chód gwaran je  się przez rok. -  Krzyształowa czarka na masło lub | 
cukierniczka, pięknie wykouana.— Dwie wazy sa'oaowe na kwiaty, ozdo- 
bioue złotem nalowidłem. -  Z lanego bronzu kaianarz. przedstawiający 
liczbę z noszkami na pióra.—Dwie piękne lampy n aftole z baniami i bez­
piecznym brenerem.— Eleganckie album na fotografie zł„tem ozdobione, 
na 50 fotografii.—Kawalerska torebka na cygara, nader praktyczna.—Apa­
rat do gotowania herDaty, najlepsze konatrnkcji.-Orientalna kasetka py­
szna, najpiękniejszy pod ai ila pań.— Dziesięć pięknych stalorytów, ko­
pie sławnych mała -  riześó i ik arom—  mydełek drowia dr. Dupont.

MSF* Wszystkie tn ’ mienione przedmioty przydają się na poda­
runki i kosztnją razem tylko 5  zł* 4 0  ct.

Wiener Export-Geschaft I. Elisabethstrasse Nr. 6.

we LWOWIE ul. Karola Ludwika
(obok cukierni Rotlendera) 

poleca P. T. Szanownej Publiczności

1.

Wysyłki za zaliczeniem lub gotówką. 3542 2 - 6

swój nowootworzony skład futer;
w najrozmaitszym wyborze, 

w ł a s n y c h  i z a g r a n i c z n y c h  w y r o b ó w .
Futra m ęzkie  I  damskie garnitury
(kołnierze i zarękawki) wybór różnych futer (podbicia) 
i c z a p e k .  Przyjm uje do przechowania  futra 

przez całe lato.
Zamówienia zamiejscowe uskuteczniam w jak najkrótszym 
czasie. Ceny najumiarkowańsze. dla wygody publiczno­

ści także daję na w ypłaty. 3867 i e - ?

wszelkiego rodzaju jako t o : okrągłe Suggs • Patent, Argander, Du iab . Uumbo, 
brenery z otworem, przecięte, wklęsłe i BrOnnera [w ołowiąuikń, żelaz- Irb m ł- 
siadiu] są w największym wyborze i wielkich ilościach w zapasią u
i F. SCHWEICKHART et Co.
Fabrik flir Gas- nnd Wssserapparate nnd aanitarisohe Artikel, Me "igieserei nud '

meebani che Werkstatte 3603 5—6
we J 0 Ę W H J , Wiedeń, W eyrłngergaBse Nr. U

K a n t o r  w y r i a i y
c. Ł  u p rs y u o  g t l i c .

akcyjnego Banku Hipotecznego
kupuje i sprzedaje

w szy stk ie  e fe k tu  I m o n e ty
pod warunkami, najprzystępuiejazemi.

@ ° | ,  L I S T Y  h i p o t e c z n e ,

które według prawa z dnia 1. lipca 1868  Dz. P P . X X X V III. N. 93, 
«i uajw post. z dnia 17. grudnia 1871, mogą być użyte do lokowa­
nia kapitałów funduszowych, pupiłarnych. kaucyj małżeńskich wojsk 
pych aa kaucje służbowe i wadia - są w tymże kantorze do nubycia.

Wszystkie poleceń* z prowincji wykonują się bezwłoesni*
p kursia dziennym, bez doliczeuia prowizj: i  733 24—f
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Ł  G r o a m a . O d p o w ie d d a ln y  * ^ d * k to r  P la t o n  K o s t e c k i .  Z  d m k a r a i  „ G a z e t y  N a r o d o w e j^  p o i  z a r z ą d e m  Ą .  S z e r u ,


